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Nauka, oświata,
i e k o lo g ia  p r z y

W A R S Z A W A  (PAP). N a pią­

tym posiedzeniu zebrał się 8 bm. 
podzespół ds. górnictwa „okrąg* 
iego stołu”. Obradom współprze­
wodniczyli: Marian Gustek, Raj­

mund Morie i Alojzy Pietrzyk.

Strona koalicy jno -rządowa 
poinformowała, że dla wykaza­
nia zdeterminowania na rzecz 
zmiany systemu ekonomiczno-fi­

nansowego w  górnictwie węglom 
wym, w  tym rozwiązania proble­
mu pracy w  dni ustawowo wol 
ne od pracy — w  uzgodnieniu * 
dyrektorem generalnym Współ • 
noty Węgla Kamiennego zanie 
chane zostanie wydobycie węgla 
na każdej zmianie nocnei z sobo­
ty na niedzielę począwszy od t 
czerwca br. Potwierdzono jedno­

cześnie jeszcze raz gotowość 
przeprowadzenia, w  szerokiej 
konsultacji intensywnych prac w  

latach 1989— 90 nad ukształtowa­
niem nowego systemu ekonomicz­

no-finansowego i zarządzania w  
górnictwie węglowym.

W  odpowiedzi strona opozycj- 
no-solidarnościowa stwierdziła 
iż propozycje te są niewystarcza­
jące. Uznała je natomiast za po­

średnie przyznanie, że dotych­

czasowy system ekonomiczno-fi­
nansowy i związany z tym Sy­

stem organizacji pracy zbankru­

towały. Zwrócono się do strony 

koalicyjno-rządowej o przedsta­

wienie bardziej konkretnego pro­
gramu wprowadzania wolnych 
sobót i odpowiedzi na orepozy- 
cje strony opozycyjno-solidarno 
ściowej.

Przeciwko stwierdzeniu. iż 

dotychczasowy system ekono­

miczno-finansowy i związany z 
tym system organizacji pracy 

/.bankrutowały, zaprotestował 
Marian Gustek. Górnictwo — 
stwierdził — wywiązuje się z za­
planowanych dla niego obowiąz­

ków wydobywczych, realizuje 
dostawy w  ramach wieloletnich 
umów eksportowych ? zaspokaja 
potrzeby gospodarki oraz społe­
czeństwa.

Om awiana była również pro­
blematyka bezpieczeństwa i hi­

gieny pracy w  górnictwie.

W A R S Z A W A  (PAP). Na swym 
kolejnym posiedzeniu zebrał sie 
wczoraj podzespół „okrągłego 
stołu” ds. nauki, oświaty i po­
stępu technicznego.

Nagroda dla Lecha Wałęsy
P A R Y Ż  (PAP). Komitet Mini­

strów Rady Europy, organizacji 

zrzeszającej 22 państwa europej­

skie, przyznał nagrodę praw czło­
wieka tej organizacji Lechowi W a ­

łęsie i międzynarodowej federacji 
helsińskiej na rzecz praw człowie­

ka —  informuje agertcja AI^P.

Obie ria"grody przyznano za 

„wyjątkowy wkład do sprawy 

D r a w  człowieka, zgodnie z zasa­

dami wolności indywidualnej, 

wolności politycznej ? suprema­

cji prawa” —- głosi komunikat o- 

głoszony w  Strasburgu.

Będzie czego posłuchać

Krakowska Wiosna Muzyki
(Inf. wl.) Po raz czternasty odbę­

dzie się wkrótce Krakowska Wio­
sna Muzyki. W  dniach od' 6 do 1S_ 
marca Krakowska Filharmonia za. 

prasza do swej sali, do Domu Po­
lonii i Biura Wystaw Artystycz­
nych. Występować będą młodzi 
polscy artyści muzycy — laureaci 
wielu konkursów zarówno wokal­
nych, jak i instrumentalnych. U-

słyszymy m. in. Ryszarda Łykow- 
skiego — kontratenor, Monikę Ci­
chocką — sopran, Ryszarda Cieślę 
— baryton, a także Ewę Wyrykie- 

wicz, Bartłomieja Nizioła — 

skrzypce.
Spotkania z młodymi, ai« już 

znanymi wykonawcami z pewno­
ścią cieszyć się będą powodzeniem 
u krakowskich melomanów. (d)

A. Wajda w Teatrze Powszechnym?
..................................................  V___ 1 A  V ł A r

W A R S Z A W A  (PAP). Zespół 
Teatru Powszechnego w  W ar­

szawie, po zgonie Zygmunta 
Hubnera, zaproponował objęcie 
stanowiska dyrektora naczelnego 
Krzysztofor/i Rudzińskiemu, 8 
dyrektora artystycznego Andrze­

jowi Wajdzie. A . Wajda, który 

przebywa w  Tokio gdzie wysta­

wia „Nastazję” wg. „Idioty” Do­

stojewskiego, wstępnie wyraził 

zgodę. Decyzja należy do prezy­

denta m. st. Warszawy.

R O ZM O W A  „DZIEN N IK A ’
I "

Urok zupełnie niedyskretny
..............iwł dawna jednak nłe by-

Fot. Marla-n Żyła

Z A N D R Z E JE M  H IO L S K IM  
rozmawia Tomasz Domalewskl 

— Rozpocznijmy od stwierdze­
nia: w  niewielkiej sali SPAM-u 
gościli w  przeszłości — * okazji 
kameralnych spotkań —  snanl

W  pierwszej części posiedzenia 
kontynuowano dyskusję na . te­
mat sytuacji w szkolnictwie wyż­
szym i warunków jej poprawy 
Na niepokojące zjawisko zbyt 

małego udziału młodzieży wiej 
skiej w  zdobywaniu, wyższego 
wykształcenia, wskazał Jan Kla- 
mut, stwierdzając następnie, ze 
taka sytuacja wbrew oczywistym 
potrzebom utrwala istniejące 
struktury społeczne.

Powrócił bardzo trudny i kon­
trowersyjny problem tzw. sta- 

(Dokończenie na str. 2)

Mniej planów, 
większe efekty?

W A R S Z A W A  (PAP). Wczo- 
ral odbyło sie pod przewodni­
ctwem prof. Zbigniewa Gra­
bowskiego, I zastępcy prze­

wodniczącego Komitetu ds 
Nauki i Postępu Techniczne­
go przy Radzie Ministrów po­
siedzenie prezydium komitetu, 

Przyjęto projekt założeń poli­
tyki naukowej i technicznej 
Daństwa oraz nowe zasady 
realizacji centralnych orogra- 
mów badawczych. Poste© nau­
kowo-techniczny werdwadzany 
będzie szczególnie w  takich 
dziedzinach, jak: produkcia 
żywności, budownictwo miesz­
kaniowe energetyka i ekolo­
gia.

Wojciech Żnkrowski ponownie prezesem ZLP

Literaci zakończyli obrady
W A R S Z A W A  (PAP). W  War­

szawie zakończył obrady X X IV  
Zjazd Delegatów Związku Lite­
ratów Polskich. Jak podkreślali 
delegaci związek powinien być 
w  dalszym ciągu organizacją o- 
twartą dla wszystkich twórców 
—  be i względu na ich przekona­
nia światopoglądowe, powinien 
też być głównym inspiratorem 
rozwoju naszego życia kultural­

nego zwłaszcza literackiego. W  
dyskusji poruszane też były in­
ne tematy, m. in. sprawa kultu­

ry języka polskiego w  środkach 

masowej komunikacji, ochrony 

naszego dziedzictwa kulturalne­

go.

Nowym prezesem związku zo­
stał ponownie Wojciech Zukrdw- 
ski.

Wczoraj wszyscy delegaci Walnego Zjazdu Z L P  dyskutowali w  ku­
luarach kogo wybrać prezesem. Poprzedni prezes Wojciech Żukrow- 
ski cieszy się niewątpliwym autorytetem ale 3-letnia kadencja Za­
rządu, któremu przewodniczył nie przez wszystkich delegatów oce­
niana była pozytywnie. Mówiło się. iż Związek Literatów, mimo nie­
wątpliwych osiągnięć na rzecz środowiska pisarzy polskich, nie cie­
szy się autorytetem. Nie jest on bowiem organizacją jednoczącą 
wszystkich pisarzy. Nie stanowi również miejsca, w  którym tak na­

prawdę ujawniałaby się wielość różnych pisarskich postaw. Nie jest 
to oczywiście osąd większości delegatów, a tylko ich części. Dlatego 
wybór Wojciecha Żukrowskiego na prezesa, mimo ii został wybrany 
zdecydowana większością głosów, oceniany jest jako wyjście zacho­
wawcze. nie zaś jako zdecydowana odmiana stylu działalności władz 
ZLP. (war)

Dekapitalizacja urządzeń kombinatu wynosi 80 proc.

Naukowcy PAN o Hucie im. Lenina
K R A K Ó W  (PAP). Dyskusje nad 

kształtem krakowskiego kombina­
tu metalurgicznego i kierunkiem 
jego restrukturyzacji trwają od 
dawna. Od jesieni. ubiegłego ro­
ku działa powołany przez Pre­
zydium Krakowskiego Oddziału 
P A N  i Krakowską Radę Ochro­
ny Środowiska zespół ekspertów, 
który kończy właśnie prace nad 
raportem nt. Huty Lenina. W  
opracowywanym memoriale eks­

perci zwracają uwagę, 4* huta 
ta ciągle przekracza normy emi­
sji zanieczyszczeń: dwutlenku 
siarki —  dwukrotnie i 7-krotnie 
normy dla obszarów szczególnie 
chronionych. Emisja pyłów s 
HiL to przekroczenia norm — 
odpowiednio: 4 razy i 9 razy.

Zespół dokonując oceny reali­
zacji licznych uchwał Rady Na­
rodowej miasta Krakowa oraz 

(Dokończenie na sir. S)

artyści; od dawna jednak nłe by­
ła ona tak zapełniona, jak pod- 
czas wieczoru poświęconego Pa­

na osobie. ,
—  Nie będę ukrywał, że jes. 

mi .z tego powodu bardzo przy­
jemnie. Kiedyś, zaraz po wojnie 
Kraków przygarnął mnie. gdy 
musiałem opuścić Lwów . Wciąż 
o tym pamiętam i w  każdym se­

zonie ras. dwa lub trzy wystę­
puję tu z ochotą i radością. Spo­
tykam się i dawnymi przyja­
ciółmi, aby nows/pominać młode 

lata.
—  Niedawno występował ran 

także przed lwowską publiczno­

ścią...
—  Tak, śpiewałem tam w  sty­

czniu. Podczas tego wyjazdu u- 
pewniłem się także co do daw­
niejszych .stwierdzeń —  lwowski 
rynek jest dla mnie najpiękniej­
szym placem tego rodzaju w  Eu-

ropie. „
—  Wróćmy snowu sa Bug. M e ­

lomani od kilku dziesięcioleci 

szanują Pana I uwielbiają ** 
wciął wspaniały śpiew, za kul­
turę Istnienia na deskach oper

(Dokończenie tw* ttr. 2)

Rzeźby Jerzego Beresia 
w Kizysztoiorach

(INF W L .) W  Galerii Stowa­
rzyszenia Artystycznego Grupa 
Krakowska w  Krzysrtoforach 

można obejrzeć retrospektywną 
wystawą kilkunastu rzeźb Jerze­
go Beresia pt. „Z to idy, wyr oce­
nie, ołtarze”. Na wystawie, którą 

otwartet jest codziennie z wy­
jątkiem poniedziałków od godz. 

11 do 17 znalazły się prace pow­
stałe po roku 1963. Inne rzeźby

Jerzego Berest* eksponowane ®- 
becnte są na wystawie sztuki 
polskiej w  Edynburgu.

17 marca to Nowym  Sączu e- 
twarta zostanie druga ezęść kra­
kowskiej wystawy pt „Rzeźby < 
dokumenty’, a trzecia część pt. 
„Żywy pomnik” znajdzie sie w  
kwietniu w  Cieszynie, to galerii 
uniwersyteckie) filii Uniwersyte­

tu Śląskiego. (k)

Mimo zawalenia się sufity

Udana aukcja antykwaryczna
Wczoraj zakończyła ńę 3-dniowa Krakowska Aukcja Antykwa­

ryczna, na której wystawiono do licytacji 1990 pozycji, m. i«. ok. 
100 starych druków. Najwyżej wycenioną pozycją —  1,9 min zł —  
dzieło Emanuela Kronbacha zawierające 30 kolorowych lito­
grafii . będących widokami miejscowości tatrzańskich, eprsedano 

3,5 min zł.
Szlagierem okazał się rękopis wiersza Norwida, za który zapłacono 

850 tys. zt 330 tys. zł zapłacono ta „Herbarz rodzin szlacheckich 
Królestwa Polskiego” M . Pawliszczewa. Wysokie ceny osiągnęły tiłe- 
które rękopisy, np. zbiór 94 oryginalnych podpisów wybitnych osobi­
stości niemieckich sprzedano za 300 tys. zł. Dokumenty królewskie 

Stanisława Augusta za 350 i 380 tys. zł, a Władysława TV sa 400 tys. 
zł. Album A. ,Grottgera ,JLwów”, 1911 r. sprzedany został aa cenę 

9 krotnie wyższą (60 tys. zł).
Zainteresowanie aukcją było tak wielkie, ie w  jej przeprowadzę 

niu nie przeszkodziło nawet zawalenie się sufitu w  jednyfn s po- 

mieszczeń, które zostało e aukcji wyłączone. (PAP),

Zgodnie z zapowiedzią gen. F. Siwickiego

Rozformowano I Szkolny 
Pułk Samochodowy

W R O C Ł A W  (PAP). W  Oleśnicy w  ramach restrukturyzacji Wojska 
Polskiego rozformowany został I Szkolny Pułk Samochodowy. Ponad 
200 żołnierzy zostało przeniesionych do rezerwy. Obiekty Pułku prze­
kazane zostały władzom Oleśnicy. Na zdj. ostatnia defilada w  I Szkol­
nym Pułku Samochodowym w  Oleśnicy.

E. Derwiński ministrem ds. weteranów

Polonus w rzgdzie USA
W A S Z Y N G T O N  (PAP). Senat Kongresu USA, zatwierdził w czwar­

tek Edwarda Derwińskiegó ae stanu Illinois, Polaka z pochodzenia, 
na stanowisko ministra ds. weteranów. Będzie on pierwszym szefem 
tego nowo utworzonego resortu w rządzie USA. 62-letni Edward 
Derwiński, który sam jest weteranem drugiej wojny światowej, przez 
24 lata reprezentował stan Illinois w Izbie Reprezentantów. Od 1983 
do 1987 roku był specjalnym doradcą sekretarza stanu USA. Prze*' 
ostatnie dwa lata pracował jako zastępca sekretarza stanu ds. udzie­
lania pomocy wojskowej innym państwom.

Nowości letniego rozkładu lotów

Z „Lotem“ do Tel Avivu
W A R S Z A W A  (PAP). Kilka 1- 

stotnych nowości przynosi nowy, 
wiosenno-letni rozkład połączeń 
P L L  „Lot”, który wchodzi w  ty­
cie 26 marca br.

Otwarta zostanie linia z War­
szawy do Tel Avivu. Odlot i 
Warszawy w  każdy czwartek o 
godzinie '9.10, powrót do stolicy 
tego samego dnia o 17.50. Po­
wracamy tym samym na Bliski 
Wschód, do Palestyny dokąd la­
tały nasze samoloty pasażerskie 
przed wojną lądując w  Lyddzie, 
w  ówczesnej Palestynie.

Wznowiona zostanie po latach 
linia s Warszawy do Leningradu 
—  rejsy dwa razy w  tygodniu.

w  każdy piątek i niedzielę. Odlot 
z Warszawy o 17.50, powrót ® 
22.50.

Zgodnie i zapowiedziami L O T  
zamierza wydłużać niektóre li­
nie krajowe 6 porty zagraniczne. 
I tak Gdańsk otrzyma połączenie 
do Helsinek (pierwszy rejs 18 
kwietnia) w każdy wtorek, od­
lot z Warszawy o godz. 17.00, z 
Gdańska o 18.25. Powrót następ­

nego dnia do Gdańska o godz. 
9.15 i do Warszawy o godz. 10.35. 
Od 3 czerwca rozpoczną się rej­
sy z Gdańska flo Londynu. Start 
z Warszawy w  każdą sobotę o 
godzinie 13.45 z Gdańska o 15.10. 
Powrót do Gdańska o godz. 20.25, 
do Warszawy o godz. 21.45.

01 h isto rii i 
na sesji krakowskich Akademików
'Ołuł. wl.) W  dniu wczorajszym 

odbyła się kolejna Sesja Zwy­
czajna Zgromadzenia Ogólnego 
członków P A N  w  Krakowie. 
Prowadził ją prof. Jerzy Litwini- 

**yn —  prezes Oddziału PAN . 
Jak każe tradycja rozpoczęto po­
siedzenie od wysłuchania refera­
tu naukowego. Prof. Jan Machnik 
przedstawił wyniki najnowszych 
badań archeologicznych w  Kar­
patach polskich ora* ich znacze­

nie dla innych dyscyplin nauko­
wych. Okazuje się, o czym nie 
wiedziano wcześniej, że trwałe o- 
sadnictwo w  niektórych częściach 
Karpat, zwłaszcza na Pogórzu, 
zaczęło się już w czwartym ty­
siącleciu przed naszą erą. Mi­
mo swego ..prymitywnego” cha­

rakteru doprowadziło ono do 
znacznych zmian w  środowisku 
naturalnym, co musza uwzględ- 

(Dokończenie na str 2)

Czy pamiętacie Izabelę Trojanowską?

Milion marek... i kariera
Wśród gwiazd i gwiazdek, któ­

re pojawiły się w  br. na Mię­
dzynarodowym Festiwalu Filmo­
wym  w  Berlinie Zachodnim, 

zwróciła na siebie uwagę także 
polska aktorka { piosenkarka — 
Izabela Schuetz-Trojanowska. 
„Berliner Morgenpost” oraz 
„Berliner Zeitung” zamieściły 

zdjęcie artystki w  towarzystwie 
hollywoodzkiej gwiazdy Petera

Fondy. Towarzystwo znanego ak­
tora jak się okazuje, nie jest 
przypadkowe. I Schuetz-Troja­

nowska będzie jego partnerką w  
telewizyjnym serialu .Alaska sto­
ry” według znanej powieści Jac­
ka Londona. Zdjęcia rozpoczną 
się w  czerwcu br„ a część z nich 
zrealizowana będzie w  ZSRR  
przy granicy z Finlandią. Koszt 

(Dokończenie na str. 2)
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Marsz do łóżka!
Oczywiście z grypą, która nie ominęła nas i w  tym roku. Od  kil­

ku tygodni przerzedza szeregi pracowników i uczniów i wcale nie 
ma ochoty na zakończenie swej „działalności”. Niektórzy ̂ pacjenci za­
liczają tę chorobę dosłownie raz po raz. Jakie sa tego przyczyny mó­
wi dr Anna Maj ze szpitala im. Narutowicza.

—  Wirusy grypy wykazują dużą zmiehność antygenową i w  zwiąż* 

ku z tym jednorazowe przebycie tej chorpby nie daje na nią odpor­
ności. Wytwarzają się bowiem w  organizmie przeciwciała przeciwko 
jednemu typowi wirusa, a nie przeciwko wszystkim...

—  W  jaki sposób rozprzestrzenia się grypa?

—  Zakażenie następuje drogą powietrzno-kropelkową, a więc przez 
kichanie czy kaszel albo bezpośrednio poprzez podawanie ręki, poca­
łunek itp/ Większe skupiska ludzi stanowią idealne środowisko do 

przenoszenia tej choroby , l

—  A  tymczasem co bardziej obowiązkowi pracownicy, w  tym na­
wet nauczyciele, przychodzą do pracy chorzy I oczekując współczu­

cia i uznania mówią: mam grypę a I tak przyszedłem.

—  Jest to — łagodnie mówiąc — postawa bardzo lekkomyślna i to 
z dwóch powodów Po pierwsze, jak już mówiłam, narażają na za­
chorowanie wszystkich, z którymi' się stykają, a po drugie ryzykują 

sami poważną utratą zdrowia.

—  Na ogół panuje jednak opinia, że grypa to nic groźnego.

—  To optymizm zupełnie nieuzasadniony. Z  grypą nie ma żartów.
0  ile sima choroba, chociaż przykra, nie. jest rzeczywiście szczegól­

nie niebezpieczną, o tyle mogące po niej nastąpić powikłania sa groź­
ne nawet dla życia. '

—  Jąkie to powikłania?

—  Mogą być dwojakiego rodzaju: narządowe? jak nip. zapalenie 
ucha środkowego, zatok, mięśnia sercowego (często u . osób młodych), 
a nawet zapalenia mózgu, opon mózgowych, rdzenia kręgowego oraz 
powikłania wirusowo-bakteryjne, jak np. od oskrzelowe lufo płatowe 
zapailenie płuc, gdzie wtórnym czynnikiem etiologicznym są bakterie 
(grohkowce złociste, pałeczki grypy, zapalenia płuc lub bakterie bez­
tlenowe).

—  Czy grypie towarzyszyć musi wysoka gorączka?-

—  Niekoniecznie, bywa że występuje tylko 6tan podgorączkowy
1 charakterystyczne dla tej choroby objawy —  ból gardła,, głowy, 
mięśni, suchy kaszel, katar. Szczególny przebieg ma tzw. grypa pio­
runująca, w  której dominują objawy zatrucia, a nawet wstrząsu, z 
powodu rozpadania się białek z wirusów.

—  Jak długo trwa zwykle grypa odpowiednio leczona 1 „wyleżana”?

—  Około tygodnia. Dodać tu jeszcze muszę, że leżenie podczas tej 
choroby zapobiega powikłaniom i skraca okres rekonwalescencji, któ­
ry nawet po grypie o lekkim przebiegu trwa dosyć długo. Ważne jest 
też, aby. unikać nagłych ozdębień. które sprzyjają penetracji wirusów.

Rozmawiała: B A R B A R A  R O T T E R

Bańki w racają do łask
Do bardzo popularnych dawniej 

środków leczniczych ' należały 
bańki. Stawiano je przy grypach, 
przeziębieniach, zapaleniach o- 
skrzeli, a nawet zapaleniach płuc. 
Później, kiedy lekarze zaczęli dy­
sponować bogatym arsenałem le­
ków, zwłaszcza antybiotykami S 

1 sulfonamidami, bańki przeszły do 
lamusa. Od pewnego czasu wzra­
sta. jednak w  wielu krajach za­
interesowanie tą starą metoda 
leczenia, podobnie jak ziołami, 
masażami, wodolecznictwem. Nikt 
ich oczywiście nie zaleca przy tak 
poważnych chorobach, jak zapale, 
nie płuc, bo wiadomo, że antybio­
tyków nie zastąpią. Ale w  lżej­
szych Drzypadkach, przy zazię­
bieniu, kaszlu, schorzeniach bez- 
gorączkowych, sa "pomocne.

Mechanizm działania baniek 
polega na tym, że odciągają krew 
z narządóyv wewnętrznych i wy­
wołują miejscowe przekrwienie 
skóry. W  tym celu każdą szklą-

ną bańkę „wypalamy”, wkładając 
do niej na chwilę nawiniętą na 
druciku watę Umoczoną w  spi­
rytusie i zapaloną: A  potem szyb­
ko przyciskamy ją do skóry. Roz­
grzane powietrze wywiera dzia­
łanie ssące i* powoduje mocne 

przyleganie baniek do ciała. Po 
15— 20 minutach zdejmujemy je, 
podważając z boku palcem, prze­
cieramy przekrwione miejsce spi­
rytusem i okrywamy ciepło cho­
rego, który powinien pozostać w  
łóżku przynajmniej przez dwa 
dni.

Zabieg stawiania baniek jest 
wprawdzie prosty, ale powinna 

go przeprowadzać osoba doświad­
czona, aby chorego nie pooa- 
rzyć. Pamiętajmy również, że 
ewentualne postawienie baniek 
powinno być skonsultowane z le­
karzem. W  pewnych bowiem 
przyoadkach ta niewinna pomóc 
nicza metoda leczenia może oka. 
zać się wyraźnie niewskazana.

J ohn Sturges od 1946 roku 
realizuje pełne rozmachu wi­
dowiskowe filmy sensacyjne 

i westerny. Ta podwójna specja­
lizacja zaowocowała już takimi 
tytułami jak „Ostatni pociąg z 
Gun Httl”. „Siedmiu ■ wspania­
łych". czy znany z telewizji .Sa ­
motny detektyw McQ”. Był tak­
że w  jego karierze ,JStary czło­
wiek' i morze”, ale tę adaptację 
Hemingwaya trudno uznać za u- 
dana. Flirt z literaturą okazał się 
Więc krótkotrwały i Sturges po­
wrócił rychło do tego. co przy-

ster) z  niemniej znanym Doc Hol- 
lidayęm (Kirk Douglas), leka- 
rzem-dentystą, który także został 
rewolwerowcem i graczem w  
pokera. Ó w  Doc zostaje ostrze­
żony przez Wyatta % swoją ex- 
-przyjaciółkę o czyhającym nań 
niebezpieczeństwie. Niejaki Bai- 
ley chce pomścić na nim śmierć 
brata. Holliday pozbywa się przc- 
śladowcy. zaś Earp ratuje go 
przed szubienicą. W  rewanżu Doc 
pomaga Earpowi w  ’ jego walce 
z rabusiami bankowymi. Łączy 

ich coraz bliższa znajomość i

^ g l g d c m e  l \ \ \ \
uyaęrmow

nosiło mu zawsze . największe 

sukcesy.

„Pojedynek w  Corralu O .K .’’ 
opisuje autentyczne wydarzenia, 
jakie pod koniec X IX  wieku ro­
zegrały się na Dzikim Zachodzie w  
miejscowości o syfnptomatycznej 
nazwie Tombstone. Miał tu miej­
sce jeden z najbardziej znanych 
w  historii Zachodu pojedynków 
rewolwerowych. Film Sturgcsa 
nie jest próbą dokładnej rekon- 
strukcji tamtych wydarzeń, nie 
jest t/eż żadną próbą zajęciai, sta­
nowiska wobec obrosłego niezli­
czonymi opisami mitu. Jest to o- 
powiadanie na atrakcyjny temat, 
uwzględniające jak najwięcej re­

aliów.

Wszystko zaczyna się od przy­
jaźni znanego rewolwerowca, sze­
ryfa Wyatta Earpa (Burt Lanca-

wówczas właśnie przybywa z 
prośbą o pomoc brat Earpa, Vir- 
gil. Jest on szeryfem Tombstone 
i nie radzi sobie z gangiem Clan- 
tonów. terroryzujących miaste­
czko. To właśnie tam dojdzie 
do strzelaniny, która przejdzie 

do legendy.
W  tym filmie liczy się przede 

wszystkim sprawna realizacja: 
wartkóść akcji, wyraziste charak­
tery. obrazowość a nawet efek­
ty, w  którycn Sturges był mi­
strzem. 'Szczególnie efektowna 
jest scena finałowego pojedynku.

J A C E K  P E U K E R T

„Gunfight at- the O .K . Corral”. 
Reżyseria: John Sturges. Wyko- 
nawcy: Burt Lancaster, Kirk Do­
uglas, Rhonda Fleming i inni. 

U SA , 1958.

Może jesteś spadkobiercą...
Wydział Spadków Departamentu Konsularnego Ministerstwa 

Spraw Zagranicznych (al. I Armii W P  23, 00-580 Warszawa), poszu­
kuje spadkobierców po niżej wymienionych osobach, które pozosta­

wiły spadek za granicą:

A D A M C Z A K  Paulina, ur. w  

1918 w  Grodnie, c. Piotra Tolki- 
na i Anieli z d. Sarakowicz, zm. 

w  1986 r. w  Kanadzie.

B A Ń K O W S K I  Antoni, ur. w  

1895, zm. w  1986 r. w  Kanadzie.

K IT A  Józef, ur. w  1919 W  
Krakowie, s Franciszka, matka 

z d. Bloch. zm. w  Kanadzie.

K O L E N IE C  Władysław ur w  

19J4, s. Grzegorza i Anastazji z d. 
Zadubiec. zm. w  1986 r. w  K a ­

nadzie. Mieszkał w  przeszłości w  

Lublinie.
K O P P E N  Gertruda Jadwiga 

z d. Skotnicka, córka Hipolita i 
Jadwigi z d Muchów, zm. w  1983' 

r. w  RFN.

K O R S A K  Richard, ur. w  1923 
w  Polsce, zm. w  193.7 r w  Ka­

nadzie.

K O S T E C K I  Julian Frank, ur. 

w  J.019. zm. w  1986 r. w  Kana­

dzie.
K O W A L K O W S K I , Józef ur. w  

1900 w Koln. s. Marii Welke z 
d. Kowalkowskiej ur. w  1881 w  
Tymawie k. Gniewu, zm w  R F N  
Dziedziczyć może jego rodzeń­

stwo przyrodnie — dzieci mał­
żeństwa matki z Franciszkiem 
Welke lub inni krewni matki.

K R A S K IE W IC Z  Wiktor ur. w  
1920 w  Błaszkach, zm. w  1983 w  
Belgii.

SERWIS INFORMACYJNY ■  SERW IS INFORMAĆYINY

W  ostatnich miesiącach daje 
się zauważyć sporą podaż na 
„czarnym rynku” złota. Głównie, 
są to wyroby i złom przemycany 
z ZSRR.

Często także panowie handlu­
jący złotem skupują złote mo­
nety. Najbardziej popularna jest 
tzw. „wolnościówka”, czyli złote 
20 dolarów USA , o średnicy 34

Ceny srebra

mm. wadize 33.436 g, próbie — 
900/1000. otok z napisem typ 
Statua Wolności. „Cinkciarze” za 
taka monetę płacą aktualnie od 
1 miliona 750 tys. do 1 miliona 

850 tys.
Na zdjęciu przedstawiamy tym 

razem rosyjską 3-rublówkę, o 
średnicy 20 mm, wadze 3.920 g, 
próbie 916/1000, otok z orna­
mentem ze starym stemplem.

Redagując od wielu lat sobot­
ni „serwis” obserwujemy znacz­
ne zainteresowanie notowania­
mi (oficjalnymi i „czamorynko- 
wymi”) nie tylko najcenniejszym 
z kruszców, ale także srebrem 
oraz kamieniami szlachetnymi.

Dlatego też postanowiliśmy in­
formować Czytelników także i o 

takich cenach, Zaczynamy od 
srebra, a konkretnie od cten sku­
pu przez PP  „Jubiler” srebrnego 
złomu, monet srebrnych i wyro­
bów ze srebra. Oto oficjalny cen­
nik za 1 gram tego metalu:

•  Próba 1000: 110 000 zt
•  Próba 940— 999: 103 000 zł
•  Próba 875— 939: 96 000 zł
•  Próba 800—874: 88 000 zł
•  Próba 750— 799: 82 500 zł
4  Próba 650— 749: 71500 zł
•  Próba 500 649: 55 000 zł

samo
choćlów%—»»

- W  Warszawie odbył się pierw­
szy przetarg na samochody kra­
jowe. Jego organizatorem był 

„Polmozbyt” . Oto ceny:
„Fiat 126p”, rocznik 1988 (u- 

szkodzony) —  4 miliony 150 tys. 
zł, „fiat 126p”, rocznik 1988 (z 

częściową gwarancją) —  4 mi­
liony 401 tys. zł, „fiat 126p”, ro­
cznik 1989 —  4 miliony 750 tys. 
zł. „FSO  1300” (niepełna gwa­

rancja) —  6 milionów zł,

Przelicznik banku PeKaO 

(eksport wewnętrzny)

Bon P eK aO

Australią I dolar 0,78
Austria 100 szylingów 7.3T
Belgia 100 franków 2,48
Oania 100 koron 13,33 -
Finlandia 100 marek 22,34
Francja 100 franków 15,22
Grecja 100 drachm 0,55
Hiszpania 100 peset 0,83
Holandia 1 floren 0,46

Japonia 100 jenów 0,75

Jugosławia 100 dinarów 0,0075

Kanada 1 dolar 0,81

Liban 100 funtów 0,19

Norwegia 100 koron 14,30

Portugalia 100 escudo 0,56

RFN 100 marek 51,79

Szwajcaria 100 franków 60,95
Szwecja 1 K  koron 15,19
l.nksemburg 100 franków 2,48
Turcja IM  funtów 0,0440
Wielka Brytania 1 fant 1,88

Włochy IM  lirów 0,0822

p r a s y  św iato w ej
Moda z Paryża

(k) Paryskie domy mody za-' 
prezentowały swoje1 kolekcje na 
wiosnę i lato 1989. W-kolekcji 

| słynnego projektanta Yves Sanit 
Laurent znalazły się m. in. e- 
fektowne suknie wieczorowe z 
muślinu, długie, wysoko rozcięte 
z przodu.

Znana aktorka Catherine De- 
nevue. która jest stałą klientką 

tego projektanta wybrała dla 
siebie modele w  kolorze białym, 
ale modne są także inne kolory, 
np. zielony, różowy, jasny lila 

i jasny beż.

K R A S K O W S K I  Stefan ur. w  
1910 w  m. Drabowa (lub Dra­
bów). zm. w  1980 w  Kanadzie, 
dokąd przybył w  1955 jako ka­

waler.

K R A S N O S K 1  (K R A S N O W S K I)  

Joseph ur. w  1908, zm. w  1985 w  
Kanadzie. Poszukiwane rodzeń­

stwo i dzieci rodzeństwa.

K R A W C Z E N K O  Ivan ur. w  
1912 w  Tarnopolu na Ukrainie, 

s. Sergieja i Marii z d. Petrenko: 
Przybył do U S A  w  1957. Po­

przednio mieszkał w  Caracas, 
Wenezuela. Zm. w  1981. w  Los 

Angeles w  U SA .

K R E M E N IE C K I  Konrad ur. w  
1918 w  m. Borniki (lub Bornicz- 

ki), s Mateusza i Teodory z d. 
Zuk. zm. w  1985 w  Belgii.

K R U K  Jan ur. w  1892 w  Pol­
sce. s. Daniela Rudysiuka i Pa- 
raski, zm. w  1985 w  Kanadzie 
jako kawaler.

K R U K - K R A W C Z Y K  Kazimierz 

ur-. w  1917, zm w  1985 w  W . 
Brytanii.

K U C H A R S K I  Julian ur. w  
1910 w  m. Stanisławowo w  oko­
licy Warszawy, zm. w  RFN .

K U C H E R  Steve zm. w  1984 w  

Kanadzie. Poszukiwane ' rodzeń­
stwo.

M A Z U R K IE W IC Z  - J U R K IE ­
W IC Z  Teodozja, ur. w  1912 w  
Łodzi. zro. w  Argentynie.

Ceny walut krajów socjalistycznych 

z turystyczną dopłatą

Najpiękniejsze były jak zwy­
kle suknie ślubne pokazane na 
zakończenie pokazu. Modelka ze 
Związku Radzieckiego, miss Mo­
skwy Masza Kalinina ubrana 
była w  kreację pani Carvin z 
tiulu i piór.’ ’‘„Szczęście jest jak i 
piórko, które trzeba chwytać w  \ 
locie” — powiedziała doświad­
czona projektantka, która w  o- 
kresie 40 lat przygotowała około 
1000 sukni ślubnyćh.

Reprodukcje s „Parls Match” 

—  Marian Żyła
f:*¥n

Christophe Lambert i Dianę Lane
(k) Znany aktor francuski Chri­

stophe Lambert, o którym ma­
rzą miliony kobiet, ożenił się z 
23-letnia aktorką amerykańską 
Dianę Lane. Wzięli ślub w  San­
ta Fe w  stanie Nowy Meksyk, 
gdzie kupili dom. - 

Diana zakochała się w  Chri­
stophe Lambert przed 4 laty, kie­
dy zobaczyła go na ekranie w  
filmie * „Greystoke” . Zatelefono­
wała do niego i powiedziała, że 
gra wspaniale, Pierwszy raz spo-, 
tkali się w  Paryżu, Lambert' 
przedstawił Dianę swoim przy ja-, 
ciołom, jako przyszłą żonę, ale 
•decyżję o małżeństwie podjęła 
Diana, która zamówiła u jubi­
lera W  Rzymie piękny zaręczy­
nowy pierścionek z diamentem i 
2 małymi rubinami. Młode mał­
żeństwo jest podobno bardzo 
szczęśliwe. Dianę Lane występuje 
m. in. w  filmie „Cotton Club” 
wyświetlanym w  kinach. 

Reprodukcja z „Paris Match” 
— Marian Żyła

Tarzan w nowojorskiej dżungli

Czarny rynek
Czamoryn- 

kowy kurs do­
lara nadal le­
ci w  dół. Po 

kolejnej obniż­
ce ceny bonów 
(bank P K O  
skupuje po 
2900 zł, sprze­
daje zaś' po 
S150 zł), także 

„cinkciarze” 
•puścili nieco 
z tonu. 1 do­
lar U S A  sprze­
dają po’ 3100 
zł— 3200 zł (w 

zależności od 
wysokości tran­
sakcji) sku­
pują zaś po 
2950 zł.

(a) Tarzan kojarzy nam się z 
dziewiczym lasem dzikimi zwie­
rzętami i. walką w  obronie słab­
szych Najlepszym * dotychczas 

odtwórca roli Tarzan^’ w filmie 
był Johnny Weissmtóer — zwy­
cięzca olimpijskps* pływaniu .w 
latach 1924 i 1§28. Umiał wspa­
niale naśladować głosy dzikich 
zwierząt, był oszczędny w  sło­
wach. Kiedy jego .towarzyszka 
życia Jane powiedziała: „Tarzan, 
.kocham cię”, odrzekł: „Jane, mó­
wisz za dużo”. , Taki musi być 
Tarzan

Teraz, osiemnastym już wcie­
leniem Tarzana ma być 26-letni 
Joe Lara o wzroście 1,90 (matka 
tancerka baletowa). Zanim wy­
brano go* do tej roli, dokonano 
w  Hollywood przeglądu 350 kan­

dydatów
„Nigdy nie wątpiłem, że ta ro­

la mnie przypadnie — oświad­
czył Lara dziennikarzom — po­
nieważ na co dzień żyję- jak Ta­
rzan Łowię ryby, wędruję, ob­

cuje z przyrodą”.

W  nowej wersji filmowej Ta­
rzan będzie musiał opuścić dzie­
wiczy las i walczyć w  nowojor­
skiej dżungli, a jego towarzysz­
ka Jane wystąpi jako kiferowca 
taksówki Jeśli film cłjwyci, wy­
świetlony zostanie jako 30-odcin­
kowy serial w  telewizji amery­
kańskiej. („Bunte )

Premiera w maju

■

B U Ł G A R IA  — I lewa: 231,28 £ł 
CSRS — 1 korona: 50,88 zł. 

N R D  —  i marka: 95,40 *Ł

R U M U N IA  - 1 leja: 24,52 a  
W Ę G R Y  - 1 forint: 23,00 ó  
ZSR R  — i rubel: 244,11 zł.

(j) Firma „Lancia”, która należy do włoskiego koncernu „Fiat” za­
powiada premierę nowego samochodu Mowa o trójbryłowej limuzy­
nie (na zdjęciu), która pokazana będzie w maju br. Nowy pojazd 
nazwano' „dedra” Wyposażony będzie w silnik o pojemności 1600, 
1800 i 2000 ccm, a w  przyszłości „dedra” posiadać będzie także silnik 
o pojemność* 1900 com, turbodoładowany.

Dzięki pomocy komputera w  projektowaniu nowej_ ..lancii” samo­
chód ten ma jak na tę klasę, bardzo niski współczynnik oporu po­
wietrza —  cx—029. („Auto, Motor und Spor* )



DZIENNIK POLSKI

Grażyna Starzak

W  I  O
J

 eszcze do niedawna 

mówiąc o Polakach 
mieszkających w  

Związku Radzieckim

i w  innych krajach 

socjalistycznych uży­
wano wymyślnych eufemizmów. 
Obecnie nazywa się rzecz po 1- 

mieniu. Polonia radziecka, Polo- 
lonia w  Czechosłowacji, w  NRD...

Polonia radziecka jest drugim 

co do wielkości (po Stanach Zje­
dnoczonych) skupiskiem osób 

polskiego pochodzenia. Oficjalnie 
pędaje się, iż na terenie Z S R R  

żyje ok. 1 min 200 tys. Polaków. 
Najwięcej na Białorusi — 400 

tys., na Ukrainie i w  Mołdawii
—  200 tys., na Litwie — 250 tys.

Z  Informacji, które posiada To­
warzystwo „Polonia” wynika je­
dnak. że szacunki te są, mniej 

więcej o połowę zaniżone. Po­
chodzą bowiem ze spisu pow­

szechnego przeprowadzonego w  
Związku Radzieckim wówczas, 

gdy o pieriestrojce jeszcze niko­
mu się nie śniło, a przyznanie 
się do polskiego pochodzenia nie 
było mile widziane.

W  Czechosłowacji, głównie na 
Zaolziu żyje ok. 80 tys. Pola­
ków, w  N R D  — 40 tys. Na Zaol­

ziu Polacy żyją od wielu poko­

leń. Po II wojnie światowej ok. 
200 tys. osób określało swoją na­

rodowość jako polską. Teraz już 
tylko 58 tys. przyznaje się do 
polskiego pochodzenia. Reszta 
zasymilowała się...

N
ajwięcej emocji budzi Po­
lonia _ radziecka. Nie tylko 
dlatego, że jest najliczniej­

sza.
Czym jest Polonia w  ZSRR? 

Jedno z podstawowych kryteriów 
definicji Polonii jako wychodź­

stwa —  opuszczenie ziemi ojczy­
stej — w  tym wypadku nie ma 

zastosowania. Jan Sienkiewicz, 
przewodniczący Stowarzyszenia 
Społeczno-Kulturalnego Polaków 
na Litwie, przemawiając podczas 
obrad III Kongresu T P P R  powie­
dział m.' in.: (...) „Nikt s nas, ani

m ojców naszych nie ma w  two­

im życiorysie świadomego aktu 
woli, decyzji opuszczenia swojej 
ojczyzny —  bądź wyruszając za 
Chlebem, bądź emigrując z in­
nych powodów. Myśmy zostali 

w  swoich rodzinnych stronach, a 
mimo to przesunięcie granic u- 
czynilo nas nagle z części na­
rodu, mniejszością narodową. Z  
drugiej jednak strony, stosując 
inne kryteria, stanowimy, szcze­
gólnie na Litwie, w  mniejszym 

nieco stopniu na Ukrainie i Bia­
łorusi, zwarte skupisko z funk­
cjonującym żywym językiem, 

wyraźnym poczuciem narodowej 
odrębności i poczucia narodowe­
go”.

Polska grupa etniczna w  ZSRR  
stosunkowo najlepiej ma się na 
Litwie. W  Wilnie już od 35 lat 
ukazuje się polskojęzyczny or­

gan K C  K P  Litwy „Czerwony 
Sztandar”. Pod jego, egidą toczy 

się życie społeczno-kulturalne 
Polaków. Niemniej w  tej gazecie 
nadal nazwę miasta, w  którym 

się ukazuje, pisze się po litew­

sku „Vilnius”, choć w  gazetach 
ukazujących się w  języku rosyj­
skim używa się nazwy „Wilno” 

W  broszurce wydanej po polsku 
na temat historii tamtejszego u- 
niwersytetu mówi się nie o Uni­
wersytecie im. Stefana Batorego 
lecz o Uniwersytecie Vilniuskim. 

A  na fasadzie domu, w  którym 
mieszkał Adam  Mickiewicz, gdzie 
obecnie mieści się nieczynne i 
przez wiele lat nieremontowane 

muzeum, polskiego poetę nazy­
wa się Adomas Mickievicius.

T
an Sienkiewicz nie ukrywa, 
że „produktem ubocznym” 

pieriestrojki są nastroje szo­
winistyczne, które nie ominęły 
ziemi litewskiej. Uważa, że je­
dną z głównych dróg do zrozu- 

, mienia i przyjaźni między naro­
dami radzieckim i polskim, li­
tewskim i polskim, jest wyeks­

ponowanie wspólnych dzieiów. i 
tych pięknych, i tych mniej chlu­

bnych.

Polacy, jak Już wspomniałam, 
na Litwie mają się lepiej niż w  
Innych republikach, toteż wielu 
X nich przenosi *ię i Białorusi na 
Litwę. Choćby ze względu na 
kontakt z językiem

Na prawie trzech czwartych te­
rytorium Litwy, mieszkańcy mo­

gą odbierać program telewizji 
polskiej. „Czerwony Sztandar” 

od niedawna przedrukowuje, ko­
rzystając z pośrednictwa „Expres- 
su Wieczornego” codzienny pro­
gram TVP . Dziennikarze w  wi­
leńskim radio przygotowują się 
do uruchomienia raz w  tygo­

dniu 30-minutowego programu 
nadawanego po polsku. W  kio­
skach pojawiły się polskie gazety, 
które można zaprenumerować.

Program telewizji polskiej od­
bierają również mieszkańcy przy­
granicznych terenów Białorusi. 

I w  tej republice będzie nada­

wany kilkudziesięciominutowy 
program telewizyjny po polsku.

Rozszerzenie i ułatwienie kon­
taktów z Polską, przede wszy­
stkim dla dzieci i młodzieży, to 
jedćh z głównych postulatów 
wysuwanych przez Polonię w  
ZSRR. Zdaniem przedstawicieli 
skupisk polonijnych na wschód 
od Bugu, nie jest rzeczą normal­
ną, że z Sydney czy Chicago ła­
twiej jest dziś dotrzeć do W ar­
szawy niż z Wilna czy ze Lw o­
wa.

D
rogę tę stara się skrócić To­
warzystwo Łączności z Po­
lonią Zagraniczną „Polonia”. 

Utworzone 30 lat temu, statuto­
wo zajmować się miało wyłącz­
nie Polonią w  krajach zachod­
nich. Dzięki przemianom jakie 
dzieją się w  ZSRR, w  Polsce, w  
innych krajach socjalistycznych, 
dzięki sprzyjającym układom 
międzynarodowym. Towarzystwo 

„Polonia” roszerzyło swoja dzia­
łalność, nawiązując coraz bliższe 
kontakty z Poloriią w  ZSRR.

W  zeszłym roku w  Kijanach 
koło Lublina zorganizowano po

raz pierwszy koloni* letnią dla 
dzieci polskich ze Związku Ra­
dzieckiego. Przyjechało ponad 
100 osób. Maksym Gladyszew. 
który przybył aż z Nowosybir­

ska nie tylko dobrze znał język 
polski, ale i geografię, i historię 

kraju swoich przodków. Więk­

szość tych dzieci pobierała naukę 
języka polskiego w  domu. W  in­
nych ośrodkach, poza- Wilnem i 

Lwowem, nie prowadzi się w  
szkołach nauki polskiego, nie 1- 
stnieją też polskie zespoły pie­
śni i tańca, amatorskie kółka 

teatralne. Nawet w  Wilnie i we 
Lwowie niezwykle trudno o pod­
ręczniki do nauki polskiego i pol­

skiej historii. i

W  tym roku na kolonie do 
Polski przyjedzie z Z S R R  już kil­
kaset dzieci. Przybędzie też w  
polskich uczelniach stypendystów 
polskiego pochodzenia ze Związ­

ku Radzieckiego, którym naukę 
w. naszym kraju funduje Towa­
rzystwo „Polonia”.

W  zakończonych niedawno II 
Polonijnych Igrzyskach Zimo­
wych w  Zakopanem po raz pierw 

szy uczestniczyło 20 zawodników 
z Litwy. Ostatnio powstał za­

mysł stworzenia przy Towarzy­
stwie „Polonia” Klubu Polaków 
ze Związku Radzieckiego.

N
ajświeższym zwiastunem za­
cieśniających się kontaktów 

Polonii Radzieckiej z krajem 
pochodzenia jest planowane spo­
tkanie ministra spraw zagranicz 
nych Tadeusza Olechowskiego z 
Polakami mieszkającymi w  od­

ległym Kazachstanie.

Prezes Stowarzyszenia Spo­
łeczno-Kulturalnego Polaków na 
Litwie Jan Sienkiewicz, w  roz­
mowie z przedstawicielami Klu­
bu Polonijnego S D  P R L  tuż po 

utworzeniu Towarzystwa, nie u 
krywał, że jeszcze natrafi się na 

niejedną przeszkodę, choć teraz 
już trudno byłoby ten żywioł o- 

panować__

Źródła podają, że stosunki 
dyplomatyczne między Polską a 
Stanami Zjednocznymi zostały 
nawiązane w  1919 r., ale na 
próżno szukać dokładniejszej da- 

\ty. Co jest tego przyczyną?-

Bo takiej daty nie ma. Sta­

ny Zjednoczone oficjalnie uznały 
rząd polski 30 stycznia 1919 r.. co 
oznaczało zapowiedź nawiązania 

takich stosunków. Niedługo, bo
16 kwietnia Woodrow Wilson w  
depeszy do Józefa Piłsudskiego 
powiadomił go o mianowaniu 

Hugh Gibsona pierwszym posłem 
nadzwyczajnym i pełnomocnym 

Stanów Zjednoczonych w  Polsce.
2 maja złożył on listy uwierzy­
telniające. Pierwszy poseł Polski 

. w  Waszyngtonie książę Kazimierz 

Lubomirski rozpoczął swą misję 

1 września 1919 r.

Te 70 la* stosunków dyploma­

tycznych to’  jednak stosunkowo 
niewiele jak na całą spuściznę 
historyczną kontaktów z tamtym 

kontynentem...

Pierwsi Polacy przybyli do, A- 
meryki Północnej w  1608 r., a 
więc w  168 lat przed proklamo­
waniem niepodległości Stanów 

Zjednoczonych w 1776 r. Losy 
historii tak się potoczyły, że w  
latach kiedy Stany Zjednoczone 
wywalczały swoja niepodległość, 

Polska znajdowała Rię na drodze 
do jej utraty. Gdy młoda repu­
blika amerykańska pojawiła się 
na politycznej mapie świata, 

Polska na ponad 100 lat z niej 

zniknęła.

A  jak określiłby pan wkład 

U SA  w  odzyskanie niepodległości 

przez Polskę?

Dyplomacja amerykańska wnio­

sła znaczny wkład w  proces od­

zyskania niepodległości Polski na 
konferencji pokojowej w  Pary­
żu po zakończeniu I wojny świa­
towej. Jeszcze w  styczniu 1918 r. 
prezydent Wilson sprecyzował 
swój program pokojowy w  14 
punktach. Punkt 13 dotyczył Pol­
ski: „powinno być ustanowione 
niepodległe państwo polskie, któ­
re powinno obejmować ziemie 
zamieszkałe przez bezsprzecznie 
polską ludność, mieć zapewniony 
wolny i bezpieczny dostęp do 
morza”.

...a podczas II wojny świato­
wej?

Miały one istotny głos w  podej­
mowaniu decyzji o najżywotniej­
szych sprawach narodu i . pań­
stwa polskiego, w  tym o spra­
wach granic i rządu. W  Tehera­
nie i Jałcie Stany Zjednoczone 
wyraziły zgodę na wschodnią gra­
nicę Polski w  zasadzie wzdłuż li­
nii Curzona oraz zgodziły się 
również, aby Polska oparła swe 
zachodnie granice na Odrze. W  
Poczdamie, po pewnym wahaniu,

10 lat kontaktów Polska-USA
Rozmowa z prof. Longinem Pastusiakiem

Jaką rolę odgrywała Polska w  

polityce U S A  w  okresie między­

wojennym?

Polska nie była znaczącym par­
tnerem dla Stanów Zjednoczo­
nych, ale nie było też bezjruchu 
w  stosunkach wzajemnych. Udział 

towarów polskich w  imporcie 
Stanów Zjednoczonych w  1938 r. 

wynosił 0,7 proc., zaś w  ekspor­
cie 0,8 proc. i był większy a- 
niżeli obecnie. Stany Zjednoczo­
ne udzielały Polsce kredytów. Do 
1927 r. Polska otrzymała 18 min 
doi. kredytów prywatnych i 98 
min doi. kredytów rządowych. 

Amerykanie mieli również w  
Polsce zainwestowane kapitały. 
Ich udział wśród wszystkich ob­
cych kapitałów wynosił w  1933 
r. prawie 22 proc. Może interesu­
jące będzie to, że w  1938 r. też 
byliśmy zadłużehi wobec U SA . 
Zadłużenie to wynosiło ok. 2,5 

mld zł.

Truman zgodził się na Nysę Łu­

życką.

Bardziej kontrowersyjną kwe­
stią była sprawa powojennego 
rządu polskiego. Kiedy w  czerw­
cu 1945 r. powstał Tymczasowy 
Rząd Jedności Narodowej, prezy­
dent Truman uznał go 5 lipca. 

Tego samego dnia ambasador 
Arthur Bliss Lane opuścił W a ­
szyngton, udając się do Warsza­
wy. Pierwszym ambasadorem 
Polski Ludowej w  U S A  został 
prof. Oskar Lange.

Powojenne stosunki polsko-a­

merykańskie przechodziły wzloty 

i upadki. Jak można je scharak­

teryzować?

Zaczęło sie °d dużej aktyw­
ności w  stosunkach wzajemnych, 

która trwała do l’947 r. Zimna 
wojna doprowadziła następnie do 
ich głębokiego niżu. W  tym o- 
kresie właśnie, bo w  1951 r. U S A

wypowiedziały Polsce traktat < 
przyjaźni, handlu i prawach kon. 
sularnych z 1933 r. Lata następne
— to okres spektakularnej popra­
w y  stosunków. Między 1972 a 
1981 r. mieliśmy aż 4 spotkania 
na szczycie. Polskę odwiedzają 
prezydenci Nixon (1972), Ford 
(1975 r.), Carter (1977 r.) w  1974 
r. E. Gierek przebywa z oficjal­
ną wizytą w  U SA , podpisując 
tam 9 ważnych porozumień 
współpracy dwustronnej. Obroty 
handlowe osiągają szczyt w  1978 

r. — 1,3 mld dolarów.

Z tego szczytu stosunki spada 
ja w  głęboką zapaść w  latach 
1982— 1987.' W  wyniku restrykcji 
i sankcji zastosowanych przez 
administrację prezydenta Reaga­

na jako odpowiedź na stan wo­
jenny w  Polsce. W  miarę stabi­
lizacji Amerykanie znoszą stop­
niowo sankcje —  ostatnio 19 lu­
tego 1987 r. Od tego czasu sto­
sunki dwustronne „krok po kro­

ku” poprawiają się.

Na koniec pytanie: pańska o- 

cena perspektyw jeśli chodzi o 

stosunki Warszawa —  Waszyng 

ton?

Przemiany w  Polsce, w  stosun­
kach Wschód —  Zachód, pragma­
tyzm ekipy George’a Busha —  

wszystko to stwarza dobre prze 

słanki, aby u progu swego dru­

giego siedemdziesięciolecia sto­

sunki polsko-amerykańskie osiąg­

nęły stan pełnej normalizacji i 

daleko wyższy niż obecnie poziom 

ora* dynamikę w « wszystkich 

płaszczyznach.

Rozmawiał:

L E S Ł A W  S A J D A K  (PAP)

Kopi* dokumentów tzw. nieczytelnych, które sporządza prof. Ro* 

bel, mogą zawierać podobni* cenne notatki, które siła rzeczy u«zły 
uwagi Niemców.

Z pamiętników odczytanych przez członków Komisji Technicznej 
P C K , notatka najbardziej prawdopodobnie zbliżona do chwili mor­
du, znajdowała się przy zwłokach mjr. Solskiego, pod datą 9. VI. 

1940 r. Brzmi ona dosłownie jak następuje:

Gruptt oficerów polskich z Kozielska przybyła do Smoleńska, 
godz. 3^30 rano. Parę minut przed 5-tą zrobili pobudkę, wsadzili nas 

do aut więziennych, gdzie były celki straszne, w  każdej była straż 
Przyjechaliśmy do lasku, wyglądającego na letnisko, gdzie odebrali 
nam obrączki, zegarek na którym była godzina 6,30 (8,30), opróc* 

tego pasy i scyzoryki. Co z nami będzie...?

Śmiertelny strzał prawdopodobnie w  kilka chwil potem zakończył 

życie mjr. Solskiego.

Los depozytów pozostałych w  Katyniu, jest nam nieznany, od 
chwili wyjazdu Komisji P C K , Na konferencji w  Krakowie dnia 10-ego 

czerwca 1943 p Ohlenbusch. Szef Propagandy w G. G.. zarzucał 

przedstawicielom PCK . że nie przyśpieszają tempa prac w  Instytu­

cie Medycyny Sądowej, zapowiadając że praca ta musi być szybko 
zakończona, gdyż jest projektowana organizacja wystawy wędrow­

nej pamiątek katyńskich...

A U  F: Sprawa formy nowych mogił oficerów zamordowanych w  

Katyniu, była pierwszy raz tematem rozmowy między mną a ofice-

Sprawoadanie poufne PCK  (10)

A ndrzei G . studiował równe dziesięć lat, ale za to w  chwili 
otrzymania dyplomu startował w  dorosłe życie z własnym 
mieszkaniem i samochodem, na które zarobił na zachodzie 

Europy w  czasie licznych urlopów d z ie k a ń s k ic h . Wkrótce 
sie z nie mniej obrotną koleżanką ze studiów. Anną F. Miodowy 

miesiąc spędzili w  winnicach na południu Francji, a po powro- 
S podjęli zupełnie bez entuzjazmu, swapierwsząpra- 

cę zatoodową Po roku pracy doczekali się ^ ^ i c h w ^  

Anna G. spędziła gó jak zwykle pracowicie _we. ”  
nicach, Andrzej G . nie wyjechał, panował ^ w i e m  M r ^  pô  

powrocie żony, wypad za Ocean powiększę ^ d z e ^ i e  wŷ  ^

czai możliwości pozostania tam na s a . g y y  0*vchcza•
dobrze „ustawić”. Wtedy Anna G. po spieniężeniu ich dotycncza

sowego dorobku dołączyłaby do męża. . . . . .
W  chwili pożegnania na lotnisku Andrzej G. dowiedział się, ze 

zakHtom tesienizostanie  tatusiem. W  pierwsze) chwili chciał

swój odmienny stan. „ , , .  , _____
Andrzej G . odleciał więc za Ocean. Z  pomocą dalekich krew­

ny cM. przebywających tam od dawna, znalazł pracę i ™  
łać te „lepsze’' pieniądze. Do kraju słał ^ y  Paczkt J Przekop, 

by umilić żonie samotne miesiące ocze kl̂ an% ^ a. ^ ° ^ { e 
Wreszcie został ojcem, Anna G. urodziła
nowe przesyłki, a w  odwrotną stronę listy i zdjęcia rozkosznego

Opłotkami

S p a d k o b i e r c a

niebieskookiego blond bobasa. Po dwóch latach Andrzej G . uznał, 
że powodzi mu się wystarczająco dobrze, by sprowadzić z kraju 
żonę- i synka. Po kilku miesiącach Anna G. zawiadomiła męża, ie 
jej przyjazd jest na razie niemożliwy, nie otrzymała paszportu.

Listy od Andrzeja G. zaczęły przychodzić coraz rzadziej, nie było 
już w  nich ponagleń o ponowienie przez żonę starań o paszport. 

Jedynie paczki z ciuszkami dla Jacusia i przesyłki pieniężne pły­
nęły regularnie. W  końcu Andrzej G. zawiadomił żonę, te związał 

się z inną kobietą, oczekują dziecka i chcieliby się pobrać, prosi 
więc o rozwód, deklarując jednocześnie, stałą, wysoką pomoc ma­
terialną na wychowanie synka. Niespodziewanie dla Andrzeja 
G. żona nie stawiała żadnych trudności i po kilku miesiącach 

mógł się ponownie ożenić.

Minęło kilka lat, syn Anny G. był już pierwszoklasistą, gdy 
zmarła, nieznana mu zresztą babcia, matka Andrzeja G. Starsza 
pani mieszkająca na przeciwnym krańcu Polski nigdy nie po­
znała swego wnuka, podróżować nie mogła, a Anna G. mimo licz­

i KATYNIA
(:

rami niemieckimi w  Smoleńsku. Zapewnili mnie oni. że oddadzą 
do dyspozycji P C K  wszystko c0 będzie potrzebne, aby nadać no­
wym  mogiłom taką formę jaką sobie będziemy życzyli. Gdyby P C K  

zdecydował się na grzebanie każdego oficera w oddzielnym grobie, 
oświadczyli gotowdtść oddać do dyspozycji odpowiedni teren Na te­

renie tym szeregi grobów, oznaczone prowizorycznemi kołkami z 
numerem, tworzyłyby geometryczna figurę, ograniczoną knzyżami, z 

pozostawieniem między szeregami miejsca na potrzebne przejścia 

oraz centralnego miejsca na budowę mausoleum.

Urządzenie jednak takiego cmentarza na tysiące ofiar, wymaga­
łoby w  okolicy pozbawionej koni, mobiliiacji taboru samochodowe­

go, któregoby Niemcy z pewnością nie byli w  stanie postawić do dy­

spozycji PCK.

Drugą alternatywą były bratnie mogiły, Możliwość trzecia r- 
przewiezienie zwłok do kraju, nie wchodziła w  rachubę ze wzglę­
dów technicznych i wojskowo-transportowych Ponowna ekshumacja 
w  przyszłości, po skończonej wojnie byłabv oczywiście ułatwioną 
przy założeniu cmentarza przy bratnich mogiłach zaś — teoretycznie 

wprawdzie możliwą, praktycznie jednak orawie niewykonalną

W  dyskusjach, które na ten temat wywiązały się w  Zarządzie 
Gł. P C K  i po sondowaniu opinii społeczeństwa koncepcja bratnich 
mogił uzyskała pierwszeństwo Przeciwko urzadzenia cmentarza zaj­
mującego duży obszar, przemówiło przede wszystkim niebezpie­

czeństwo, że bolszewicy, po odzyskaniu tego terenu z pewnością ta­
ki cmentarz zaoraliby bez śladu. Bratnie mogiły w  lesie pozbawio­

ne prowokacyjnego wyglądu posiadają więcej szans przetrwania. 
Przemawiał za bratniemi mogiłami również i wzgląd natury moral­

nej. bratnia mogiła jest najdogodniejszym miejscem wiecznego spo­
czynku po koleżeńskiej i męczeńskiej śmierci naszych oficerów.

Rozważania te w  Zarządzie Głównym P C K  miały miejsce wów­
czas, kiedy oczekiwano powrotu p. Rojkiewicza i przygotowywano 
ostateczne instrukcje dla nowego Kierownika Komisji Technicznej. 
Spowodowane brakiem łączności 10-dniowe opóźnienie, zmusiło o. 
Kassura do niezależnej decyzji Mając orzed sobą kilkaset zwłok 
ekshumowanych i nie mogąc czekać dłużej ze względu na warunki 
atmosferyczne postanowił on natychmiast 1e nogrzebać Tak pow­
stało w  Katyniu 6 bratnich mogił oficerów Dolskich, wg intencji i 
nieprzekazanej myśli tych. którzy w  Warszawie niezależnie podjęli 

decyzję.

Przez bolszewików zostaną zniszczone proste krzyże z sosnowego 
drzewa, oraiz skromny wieniec metalowy, z pochodzącym z czapki 
oficerskiej orzełkiem w  cierniowej koronie z drutów kolczastych, 
ale ofiara wojskowych, którzy tu polegli na dalekich niegdyś Dol­

skich kresach, nasuwa myśl połączenia w  przyszłości- Krzyża, sym­

bolu męczeństwa z kurhanem, którego sylwetka w  starych naszych 
tradycjach 0wiana jest wspomnieniem ofiarnej śmierci za Ojczyznę. 

Myśl ta powstała w  łonie Zarządu Gł. P C K  może zajdzie kiedyś 
urzeczywistnienie, czy to na terenie, konferencji pokojowej czy na 

drodze innej.

Nie można zakończyć rozdziału o posunięciach organizacyjnych 

PC K , nie wspomniawszy o jedynej organizacyjnej inicjatywie nie­
mieckiej którą władze Krakowskie przejawiły z okazji sprawy ka­

tyńskiej.

Poroniona ta próba jest dowodem nierozumienia warunków pra­
cy w  Katyniu. Na posiedzeniu w  Krakowie, odbytym dnia 22. IV 

43 r. w  gmachu Wydziału Opieki Społecznej na które byli zaprosze­
ni ze strony polskiej, oprócz przedstawicieli PCK  również Prezes 
i Dyrektor R G O  w  Krakowie, p. Weibrauch, sżef Wydziału Opieki 
Społecznej, wystąpił niespodziewanie z komunikatem, że rząd G G  po­

stanowił powołać do życia komitet do spraw Katynia w składzie pp. 
Lacherta, Skarżyńskiego i dr Schebesty ze strony P C K  oraz Hr, 
Ronikiera i p. Seyfrieda. ze strony R G O  Wszyscy ci obecni na po­
siedzeniu Polacy nie chcąc wywoływać przed Niemcami wrażenia 
animozji między instytucjami, zgodzili się na tę propozycję chociaż, 
zdaje się, obie strony, a w  każdym razie przedstawiciele P C K  zda­
wali sobie sprawę z jej bezsensu, przy czem na wniosek p. Lacher­

ta, udział przedstawicieli R G O  w  Komitecie miałby polegać na o- 
piece ł doraźnej pomocy wdowom i sierotom, po poległych w  Katy­

niu.
(ciąg dalszy w  poniedziałek)

nych zaproszeń, nie kwapiła się z odwiedzinami. Pani G. nr. gdy nie 
pogodziła się z rozwodem syna i przed śmiercią zapisała w  testa­
mencie część twego sporego majątku nieznanemu umukowi Jac­
kowi G.

Andrzej G . przyleciał do kraju na pogrzeb matki. Później posta­
nowił odwiedzić pierwszą żoną i zobaczyć swojego pierworodne­
go. Gdy obładowany prezentami stanął na progu mieszkania An­
ny G. przeżył szok. Zamiast niebieskookiego blondasa. znanego 
mu z licznych zdjęć, zobaczył prawie czarnoskórego chłopca, któ­
ry przedstawił się jako Jacek G., syn Anny. Teraz niechęć byłej 
żony do przyjazdu, unikanie kontaktów ■z rodziną G. ł zgoda na 

rozwód, stały się zrozumiałe. Andrzej G. przez siedem lat finan­
sował wychowywanie cudzego dziecka i gdyby nie ta niespodzie­
wana wizyta z pewnością czyniłby to nadal, w  zamian za paczki 
i pieniądze otrzymując zdjęcia syna przyjaciółki Anny G.

Andrzej ■ G. przedłużył swój planowany na kilka dni pobyt 
w  kraju, by sądownie uwolnić się od niechcianego syna, a od by­
łej żony wyegzekwować zwrot sporej sumy przesłanej w  ciągu tych 
siedmiu lat na wychowywanie Jacka. Rodzina G. z kolei wytoczyła 
sprawę o pozbawienie nie-wnuka pani G. prawa do sporego 
spadku.

A  Anna G. popełni pewnie kolejne oszustwo, by wymyślić Ala 
syna jakiegoś innego ojca, gdyż ten blond-tata z Ameryki też nie 

bardzo malcowi pasuje.

M A C IEJ  JA STR ZĘ BSK I
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S  głębokim bólem zawiadamiamy, U  w  dnia 28 lutego 1989 >. 
odeszła od na* po eiężkić)'ehorobi*

i- t P-

W A N D A  KORZENIAK
s d. TOBOLA

Uroczystości pogrzebowe wraz z mszą św. żałobną odbędą się we 
wtorek 7 marca o godz. 13 na cmentąrzu w  Krakowie — Bato- 
wicach.

Pogrążeni w  żałobie

MĄŻ, CÓRKA, SOT, SYN OW A, W N U K  i RODZINA

Z głębokim żalem zawiadamiam^-, że dnia 24 lutego 1989 r., odeszła 
od nas na zawsze

R O M U A LDA  ZIELIŃSKA
lekarz stomatolog 

Uroczystości pogrzebowe odbędą się 7 marca o godz. 10 na cmen­
tarzu Rakowickim.

Rodzinie Zmarłej składamy wyrazy współczucia.

Dyrekcja I pracownicy 
Wytwórni Surowie l Szczepionek w  Krakowie

Z głębokim żalem zawiadamiamy,' że w  dniu 24 lutego 1989 r.
zmarła

lekarz stomatolog R OM U A LDA  ZIELIŃSKA
długoletni były pracownik Spółdzielni

Pogrzeb odbędzie się w- dniu T marca o godz. * 10 na cmentarzu 
Rakowickim. •

Rodzinie Zmarłej: składamy wyrazy głębokiego współczucia!

Rada Nadzorcza Zarząd, Koło Emerytów 
Specjalistycznej Lekarsko-Dentystycznej Sp-ni Pracy w  Krakowie 

, koleżanki i koledzy

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia .28 lutego 1989 r. zmarł
tragicznie

kdL ANDRZEJ SOSIŃSKI
długoletni, ceniony, oddany młodzieży głuchej nauczyciel. 

. wychowawca.
W  osobie Zmarłego tracimy serdecznego kolegę, dobrego pracow­

nika, przyjaciela młodzieży.

Dyrekcja, POP, koleżanki i koledzy 
oraz młodzież 

Ośrodka’ Szkolno-Wychowawczego dla Głuchych 
w  Krakowie Pędzichów 16

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 28 lutego 1939 roku
zmarła

ZOFIA SZYM CZYKIEW ICZ
były długoletni kierownik baru mlecznego, wzorowy pracownik 

krakowskiej gastronomii.
Zegnamy szlachetnego i zacnego Człowieka, życzliwą wszystkim 

i ogólnie łubianą Koleżankę.

Rodzinie Zmarłej składamy > Wyrazy najgłębszego współczucia.

Zarząd, organizacje społeczno-polityczne 
„Społem** GTSS 

oraz koleżanki i koledzy

Z głębokim żalem żegnamy

doc. dr SŁAW OM IRA  CYBULĘ
Członka-założyciela Krakowskiego Oddziału Polskiego Towarzystwa 
Towaroznawczego, który w  dniu 25 lutego 1989 r. odszedł nagle 

z naszego grona.
Zmarły odznaczony był wieloma odznaczeniami państwowymi, oraz 

Złotą Odznaką. Honorową Polskiego Towarzystwa Towaroznawcze-

Zegnamy drogiego Przyjaciela i wspaniałego Kolegę, człowieka 
niezwykle szlachetnego, prawego 1 życzliwego, oddanego całym 
sercem sprawom Towarzystwa^

Jego Zonie i Rodzinie składamy wyrazy najgłębszego współczu­

cia.
\ Zarząd i Członkowie 

Krakowskiego Oddziału 
Polskiego Towarzystwa Towaroznawczego

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że. zmarł

mgr inż. WOJCIECH GRUSZCZYŃSKI
były z-ca Dyrektora Zjednoczenia Kopalnictwa Surowców 

Chemicznych w  Krakowie.
Zegnamy szlachetnego i oddanego Człowieka.
Żonie i Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy najgłębszego współ­

czucia.

Dyrekcja, organizacje społeczno-polityczne 
Zrzeszenia Przedsiębiorstw 

Kopalnictwa Surowców Chemicznych i Mineralnych 
oraz koleżanki i koledzy

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 27 lutego 1989 r. zmarł

doc. dr hab. SZCZĘSŁAW  LA SK OW SK I
b. długoletni dyrektoi Biura Zarządu Oddziału TNOiK w  Krakowie, 

wieloletni 1 aktywny działacz. naszego Towarzystwa. 

Wyróżniony wieloma odznaczeniami tn. in. Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski, Medalem Komisji Edukacji Narodowej, 
wyróżniony Złotą 1 Srebrną Odznaką Honorową TNOiK.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy szczerego współczucia.

Zarząd Oddziału TNOiK, pracownicy 
Biura Zarządu Oddziału i Ośrodka Postępu Organizacyjnego

Ordynatorowi II Oddziąłu Chorób Wewnętrznych Szpitala im. Ga­
briela Narutowicza dr med. Marianowi Gurdzie, całemu zespołowi 
lekarskiemu, a szczególnie dr dr Marii Filipeckiej, Antoninie Py- 
kosz-Vasinie, Kazimierzowi Sobocińskiemu, Konradowi Jędrychow- 
skiemu, Adamowi Sikorze z O/Neurologii oraz pielęgniarkom z U  
O/Chorób Wewnętrznych, którzy w  czasie ciężkiej choroby naszej 

1 najukochańszej Żony, Mamusi

W A LER U  GOŁĄBEK

nieśli pomoc oraz w  momencie Jej śmierci okazali tak dużo serca, 
składa tą drogą gorące słowa podziękowania

RODZINA

Wszystkim Przy-jaciołom i Znajomym, którzy okazali wiele życzli­
wości i współczucia oraz tak licznie wzięli udział w  uroczystoś­

ciach pogrzebowych

śp. ANDRZEJA ZARĘBY
Ojcu Adamowi Studzińskiemu, Ojcu Korneliuszowi Jemiołowi, Ko­
mitetowi Opieki nad kopcem Józefa Piłsudskiego, Przedstawicielom 
Wydziału Oświaty Kraków—Podgórze oraz Przedstawicielowi Absol­
wentów Seminarium Nauczycielskiego w  'Kaliszu, panu Mieczysła­

wowi Mąkoszy składamy serdeczne podziękowanie

ŻONA z RODZINĄ

OBRONY PRAC DOKTORSKICH

Dnia 1S marsa 1989 r. aa Wydział* Zootechnicznym Akademii Rolniczej 
im. Hugona Kołłątaja w  Krakowi* w  sali 128, al. Mickiewicza 84/28, odbę­
dą cię PUBLICZNE OBRON Y  PRAC DOKTORSKICH:

—  O godz. 10 — mgr inż. E W Y  GARDZINY nt.i „Skład tłuszczu mleka 

krów w  zależności ed stano zdrowotnego wymienia*'.
Promotor: doc. dr hab. M ARIAN  ORMIAN.

—  o gódz. 12 — mgra inż. M IROSŁAW A SZCZERKA nł.i „Związki między 
poziomem wydajności mlecznej krów rasy nizinnej czerwono-białej a 
kształtowaniem się wskaźników reprodukcji".

Promotor: doc. dr hab. P A W E Ł  BRZUSKL
K-2803

W  dniu 13 marca 1989 r. •  godz. 17 w  sali nr 2 Wydziału Architektury Po­
litechniki Krakowskiej w  Krakowie, uL Warszawska 24, odbędzie się PU ­
BLICZNA DYSKUSJA  N A D  R O ZP R A W Ą  DOKTOR SK Ą  mgra Int. JAN A  
PA L LA D O  pt.: „Punktowa zabudowa jednorodzinna w  warunkach G O P” 

(do wglądu w  Bibliotece Głównej Politechniki Krakowskiej w  Krakowie, 

ul. Warszawska 24). .

Promotor: doe. dr inż. arch. MIECZYSŁAW  KRÓL.
K-1724

Dnia 15 marca 1989 roku o godz. 12, na Wydziale Inżynierii 1 Technologii 
Chemicznej Politechniki Krakowskiej Kraków, ul. Warszawska 24, w  sa­
li posiedzeń Rady Wydziału (parter, sala nr 12), odbędzie się PUBLICZNA 
DYSKUSJA N A D  RO ZP R A W Ą  DOKTOR SK Ą  mgr W A H E E D  FATHI 

EL-HAWARY nt.: „Rozpuszczalność szczawianu samaru oraz tworzenie się 
związków kompleksowych w  wodnych roztworach kwasu szczawiowego” 
(do wglądu w  Bibliotece Głównej Politechniki Krakowskiej).

Promotor: doe. dr hab. REGINA KIJKÓW SKA .
K-2590.

W  dniu 15 marca 1989 roku o godz. 12 w  sali nr 26' Collegium Novum, uL 
Gołębia 24, odbędzie się PUBLICZNA OBRON A  PRACY  DOKTORSKIEJ 
mgr ANIELI BIRECKIEJ pt.: „Dawna literatura polska w  wybranych en­

cyklopediach niemieckich” (do wglądu w  Czytelni Biblioteki Jagielloń­

skiej). v  '

Promotor: prof. dr hab. O L G A  DOBIJ ANKA- WITCZAKÓW A.
K-2572

W  dniu 16 marca 1989 roku, o godz. 14 na Wydziale Ekonomiki Obrotu 
Akademii Ekonomicznej w  Krakowie, ul. Rakowicka 27 (Shla Senacka), 
odbędzie się PUBLICZNA OBRONĄ  R O ZP R A W Y  DOKTORSKIEJ mgra 
inż. BOLESŁAW A ZIELONKI nt.: „Możliwość wytworzenia papierosów e 

wysokim standardzie jakpściowym w  oparciu e tytonie krajowe (do wglą­

du w  Bibliotece Głównej AE  w  Krakowie)..

Promotor: prof. dr hab. TADEUSZ ROMAN.
, K-2651.

Dnii 15'marca 1989 r. o godz. IŻ w  Instytucie Badań Polonijnych,. Rynek 
Główny 34, odbędzie się PUBLICZNA OBRONA  PRACY  DOKTORSKIEJ 
mgra ANDRZEJA PORĘBSKIEGO pt.: „Europejskie mniejszości etniczne. 
Geneza i kierunki przemian” (do wglądu w  Bibliotece Jagiellońskiej), 

t Promotor: prof. dr hab. HIERONIM  KUBIAK.
K-2645

PRZETARGI

P K P  Oddział Budynków w  Krakowie, ul. Mogilska 1 ogłasza, ie W  
D R O D Z E  P R Z E T A R G U  N IE O G R A N IC Z O N E G O  sprzeda:

—  samochód Star A-28, nr rej. KRA-534B, nr silnika 830, nr podwo­
zia 73868, rok prod. 1976, st. zużycia 80 proc., cena wywoławcza
320.000 Zł

—  samochód Star W-28, nr rej. KRD-274D, nr silnika 51577, nr pod­
wozia 33000, rok prod. 1973, st. zużycia 70 proc., cena wywoławcza

600.000 zł - 
Pojazdy można oglądać codziennie w  godz. 8— 14 w  Sekcji Budyn­

ków' w  Krakowie, ul. Warszawska 25.
Przetarg"odbędzie slę'W dniu '22:03.1988 w  Sekcji Budynków w  Kra­

kowie, ul. Warszawska 25 o godz. 10.
Wadium w  wysokości 10 proc. ceny wywołania należy wpłacić w  

kasie stacyjnej przy Dworcu Gł. w  Krakowie.
Zastrzegamy sobie prawo odwołania przetargu bez obowiązku poda­

nia przyczyny.
________________________- ._______  K-2711

Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemysłowego „BudostaI-3”  Kraków, 
ul. Igołomśka 1 ogłasza, ie W  D R O D Z E  P R Z E T A R G P  N IE O G R A N I­
C Z O N E G O  zleci przewoźnikom na dowóz kruszyw ze żwirowni wMą- 
niowych, Dębnie, Radłowie, Dwudniakach k. Tam owa, Bukownie, Raj­

sku, Cholerzynie, Prsylasku Rusieckim do wytwórni betonów w  Kra­
kowie, Bochni i Zakopanem w  okresie od 1.04. do 30.11.89 r.

Stawki za tonę w  zależności od odległości dowozu.
! Przetarg odbędzie się w  dniu 22 marca o godz. 14 w  świetlicy P B P  

„Budostąl-3” Kraków, ttl. Igołomśka 1.
Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu bez obowiązku poda­

nia przyczyny.
i K-2619

Komunikat Południowej D OK P

Uprzejmie informujemy, żel wnioski na przewóz transportem 
kolejowym dzieci i młodzieży na kolonie i obozy letnie przyj­
mujemy, w  nieprzekraczalnym terminie do dnia .31 marca br. 

pod adresem: Południowa Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwo­
wych Zarząd Handlowo-Przewozowy, 31-157 Kraków, pl. Matej­

ki 12, pokój 327, teL 22-69-32.

Po upływie wyznaczonego terminu przedkładane wnioski na 
kolonie nie będą realizowane z uwagi na ograniczone możliwo­

ści przewozowe.
K-2478

Organizowane

^  oferuje:

h  —  kompl 

«  —  rozrut

.SUPER-AQUA"

gj P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  IN N O W A C Y JN O - W D R O Ż E N IO W E

Ikompleksowe bodowy oczyszczalni ścieków 

„  —  rozruchy oczyszczalni ścieków 

0  —  modernizacje oczyszczalni ścieków

a

iniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiinnniinniimimiiiiiiiiiinnmiiiiimiiuiiT
SUPER SOFTW ARE |

= wykonuje oprogramowanie

do komputerów typu IBM  i innych 

S  Dysponujemy szerokim zakresem usług, w  tym między inny- 

a  m i: E
—  księgowość S

—  kadry 5

—  symulacje komputerowe £

—  różnego rodzaju bazy danych

—  programy specjalistyczne

2  30-069 Kraków, ul. Obopólna 4/8, tel 3T-T2-51. E

5  ' g-11437 S
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P R Z E D S IĘ B IO R S T W  O  P R O D U K C J I  RÓŻNEJ 

H A N D L U  I  U S Ł U G  „D E M P O L *

Oddział Usług Turystycznych Organizatorskich I  Doradztwa 
^Dempol-Tur”  w Gdańsku

organizuje wycieczkę 

pociągiem specjalnym do Istambułu

Pociąg specjalny Kraków— Istambuł 

■ kuszetłd-

3 dni w  Istambule
postoje całodzienne w : Bras&w, Płowdiw, Sofii, Bukareszel, 
cena około 144.000 zł +  56 U S D  

termin 16.04.— 25.04.1989 r. -

Zgłoszenia i informacje przyjmuje 
-Tur" z Gdańska w  Krakowie, ul. M . C. Skłodowskiej 6/3, w 
godzinach popołudniowych od 15.30 do 17.30 wtorki i czwartki.

K-172J

** Z.R.P. „ J G L O O P O L "  / J

w  Krakowie-BIeianowie 

Wydział Rolny Kraków, ul. Librowszczyzny S

z a t ru  d n i
+  pracowników do produkcji zwierzęcej 

+  traktorzystów

+  pracowników niewykwalifikowanych

Zakład zapewnia:

—  wysokie wynagrodzenie w  systemie akordowym .

—  możliwość uzyskania m ieszania w  Przyzakładowej Spj}. S 

dzielni Mieszkaniowej „Śnieżka”*. ij

—  dla pracowników zamiejscowych zakwaterowanie w  kwa- 5 
terach indywidualnych i rodzinnych . • (

Bliższych informacji Udziela: Kierownik Fermy Trzody Chle. | 

wnej „Igloopol” w  Kobierzynie Kraków, ul. Kobierzyńska 175, J 

tel. 66-11-33. ■
K-2755 8

O K R Ę G O W A  S P Ó Ł D Z IE L N IA  P S Z C Z E L A R S K Ą  

„P S Z C Z E L A R Z ”

Kraków, uL Grzegórzecka 67

pilnie zatrudni
do pracy przy ul. Grzegórzeckiej 67 

♦  księgowe (absolwentki średnich lub wyższych szkół, ekono- Sj

WA

I
micznych albo z praktyką zawodową)

4  ślusarzy

♦  montera —  mechanika maszyn i urządzeń 

+  robotników magazynowych

oraz do Wytwórni Sprzętu Pasiecznego w  Toniach przy ul. Pą- 
kowickiej

♦  frezera''

♦  spawacza elektryczno-gazowego 

/ stolarzy..........

♦  ślusarza . ^ 1 1 *^ > (3  ' 1 j

♦  tokarza

Zapewnia się pełny zakres świadczeń socjalnych.

/ Zgłoszenia’ przyjmuje i inforłnacji t^dziela Dział Spraw Pra- H  
cowniczych przy ul. Grzegórzeckiej 67, tel. 21-41-11 lub21-43-07, Si
wewn. 16.

K-2470 | 

r ////////j

P O L S K O - R A D Z IE C K A  

F A B R Y K A  W Y R O B Ó W  C H E M II  G O S P O D A R C Z E J  

I  P E R F U M E R Y J N O - K O S M E T Y C Z N E J  JM IR A C U L B M " 

W  K R A K O W I E

z a t r u d n i
□  Z-CĘ G Ł Ó W N E G O  K S IĘ G O W E G O

—  wymagane wykształcenie — wyższe ekonomiczne

—  długoletni staż pracy na stanowiskach kierowniczych w 
działach księgowości

□  G Ł Ó W N E G O  E K O N O M IS T Ę

wymagane wykształcenie — wyższe ekonomiczne 

■*— kilkuletni staż pracy w  służbach ekonomicznych ■■ |

■—• biegła znajomość zagadnień ekonomii i planowania

□  SP E C JA L IST Ę  DS. R O Z W O J U  I P O S T Ę P U  TECHNICZNEGO

—  wymagane wykształcenie — wyższe techniczne

—  znajomość języka angielskiego 

—•kilkuletni staż pracy n a 'w /w y m  stanowisku

S.rz,yimuje Dzial K a««- i Szkolenia, Kraków, «L 
Zabłocie 23 lub Informacje telefoniczne 66-70-22 wew. 322, 330,

K-233*

P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  

Z M E C H A N I Z O W A N Y C H  R O B Ó T  IN Ż Y N IE R Y JN Y C H  

W  K R A K O W I E

pilnie poszukuje
do pracy pracowników na staaoWiska;

~  pr^gotowM^a^prAukcji*. * emon*oweK#. technicznych « 

dowUnych ^ °n*^rn^^0r W  Bkreile remontów maszyn b*‘ 

W^a&ita-iedinoloi w  zakresie remontów maszyn

~  mJs‘" Ijds- k°nstrukcjl spawanych

I  Ł ^ Sta/ \ PaUW * * ° * ^ d« k i  smarowniczej
—  Inspektor ds. kosztów

-  inspektor ds. księgowości Materiałowej 
~  operator betonlarnl

w e g o ^ y s f e m u w y s o k i e ,  wygnagrodzenie 
ki zakres świadom* w premi®> nagrody i zysku, skró­
ci w kraju i za B-ro r 3̂ 701*’ w tym wczasy i kolonie kraiarh i- granicą. Prowadzi budowy eksDortowe w kUW
bajach oraz zapewnia dowóz do

I Szkoleni P W U  0 ^^sza n ie  się w  Dziale ^

Boh. Getta autoh uL » lk- Dąbka 2. Doj9zd J %

wewn. s S  f34 Si8 l°8’ 1 M * 137' 157 TeL 55-33-12, 55 ^ -
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Polonia Bytom mistrzem

) ) Brąz” dla Podhala!
W  hi°q8SJ/ M eL e,taSitfakIa* ^  ™szyst* °  jui Mistrzem Polski ws-

,onu 1988 / 89 zostali zawodnicy Polonii Bytom, którzy we wczoraj­
szym spotkaniu ponownie pokonali Naprzód Janów. Szarotki” za­
jęły miejsce trzecie, a w  spotkaniu o 5. lokatę Zagłębie przeeralo w  
Tychach z tamtejszym G K S . Dzisiaj odbędzie się więc kolejny mecz.

4  P O D H A L E  —  G K S  Katowi­
ce 7:2 (4:1, 2:0, 1:1). Bramki: K . 

Ruchała 2 (4 i 14), Wronka 2 
(29. 39), J. Szopiński (1), Zamojski 
(18), R. Szopiński (57) —  Tkacz 

(15), Płachta (60). Sędziowali: 
Trabuć (Opole) oraz Rzerzycha 
1 Ostrowski (Kraków). Widzów 
1500, kary: 24— 40 (w  tym 10 mi­

nut Tkacz za krytykowanie o- 
rzeczeń sędziego).

P O D H A LE : Batkiewicz —  Za­
mojski, R. Szopiński, K . Rucha­

ła, Tomasik, J. Szopiński —  Ma- 
tras, Sroka, R. Ruchała, Wronka, 
Łukaszka —  Podlipni. Ksiażkie- 
wicz, Hajnos, Guzy, Niedziólka, 

od 41 Kapica, Ziętara i Kaczmar­
czyk.

Hokeiści Podhala od pierwszej
do ostatniej minuty meczu dyk­
towali przebieg gry i choć wi­

dać było po*nich, że „gonią” re­
sztkami sił, odnieśli zasłużone 
zwycięstwo. Mecz nie był jednak 
ładny, obfitował bowiem aż w  

64 minuty karne co zawodnikom

obydwu drużyn nie wydaje do­
brego świadectwa.

W  trakcie meczu po nie uznanej 

bramce gospodarzy nie wytrzy­
mał nerwowo trener W . Ziętara 
i otrzymał karę meczu za nie- 
sportowe zachowanie.

W  zespole zwycięzców trzeba 
przede wszystkim wyróżnić Łu- 

kaszkę oraz strzelców dwóch bra­
mek K . Ruchałę i Wronkę. Ten 
ostatni w  39 minucie po wspa­
niałej kombinacji z Matrasem 
strzelił efektowną bramkę w  

momencie kiedy obydwie dru­
żyny grały trójkami.

Po ostatnim gwizdku arbitrów 
wiceprezes P Z H L  Tadeusz Ja- 
poł wręczył zawodnikom. Pod­
hala brązowe medale za sezon 
1988/89. Gratulacje za trzecie 
miejsce w  kraju dożyli zwycięz­

com pokonani a publiczność że­
gnała swych ulubieńców rzęsisty­
mi brawami. (JAF)

Polonia —  Naprzód 6:1 (2:0, 
2:1, 2:0), G K S  Tychy —  Zagłębie 
5:1 (1:1, 3:0, 1:0).

W  konkurencjach klasycznych

M istrzostwa LZS
W  Zakopanem odbywają się 

międzynarodowe otwarte mi­
strzostwa Polski zrzeszenia L ZS  

w narciarstwie klasycznym.
Uczestniczy w  nich ponad 300 

zawodniczek i zawodników wszy­

stkich klas od seniorów do mło­
dzików włącznie. Startują też 

zawodnicy z N R D  i Związku Ra­
dzieckiego.

Wczoraj rozegrano biegi na 
Cyrhli. Seniorki nie uczestniczy­

ły w  biegu, natomiast juniorki 
rozegrały bieg na 5 km. Ucze­
stniczka mistrzostw świata w  
Lahti —  Bernadeta Bocek z BBT£> 

zdecydowanie wygrała bieg w  
czasie 17.09,8 pokonując utalento­
waną juniorkę z K S  Maraton

Emocje pod koszem

Koszykarski sezon powoli do­

biega końca. Zespoły krakowskie 
i różnym skutkiem walczyły o 
ligowe punkty.

Bardzo miłą niespodziankę zro­

biły kibicom basketu panie. Dru­
żyna Wisły, w  znacznym stopniu 

osłabiona grała bardzo ambitnie. 
Dzięki takiej postawie (a także 

nie najwyższemu poziomowi roz­
grywek) podopieczne trenera 

Zdzisława Kassyka walczą „aż” 
o brązowy medal. W  ubiegłym 

tygodniu krakowianki przegrały 
zdecydowanie w  Poznaniu z tam­
tejszą Olimpią. Mecz dzisiejszy 

będzie niezwykle trudno wygrać 
ale Wisłę stać na korzystny w y ­
nik. O  ile wygra, trzeci, decy 

dujący mecz rozegrany będzie za 
tydzień w  Poznaniu.

O całkiem inną stawkę walczą 

koszykarze Wisły i Hutnika. W  
lepszej sytuacji- jest drużyna, z 
Suchych Stawów, której wystar­
czy już jedno zwycięstwo, aby u- 
chronić się przed degradacją. Czy 

zdoła sobie zapewnić pierwszo­

ligowy byt już dzisiaj?

Najlepsi na szachownicy
Ostatnio zakończyły się mistrzo­

stwa okręgu krakowskiego junio­
rów w  szachach. Awans do stre­
fowych rozgrywek O S M  uzyska­
li: P Piękosz (KKSz.) G . Pędrak 
(KSOS). Z. Kiszka (M O S  W ie­
liczka). K . Miętus (Korona) i A. 
Krajewski (KSOS).

Kalendarzyk sportowy

S IA T K Ó W K A

Hutnik —  A Z S  Olsztyn (I liga

mężczyzn), sobota godz. 18

K O S Z K Ó W K A  

Wisła —  Hutnik (I liga męż­

czyzn). sobota godz. 16 
Wisła —  Olimpia (I liga ko­

biet), sobota, godz. 17.45 

Hutnik —  Żak Częstochowa (II 

t e  kobiet), sobota godz. 13.30 
Korona —  A Z S  Rzeszów (II li- 

Sa kobiet), sobota godz. 17 

P IŁ K A  R Ę C Z N A  

AZS Kraków —  Anilana (II 
t'?a kobiet). sobota godz. 16 i 

niedziela godz. 10

TENIS S T O Ł O W Y  

Wanda —  Karpaty (II liga ko- 
b et) sobota godz. 10 

Wanda —  Start N. Sącz (II li- 
Sa kobiet).' niedziela godz. 10

Mszana Dolna —  Teresę Rusnar- 

czyk, która uzyskała czas 17.22,1. 

3 m. zajęła biegaczka radziecka 
Tatiana Sidorowa —  17.30,2.

Mężczyźni startowali na 15 
km  stylem klasycznym. Aktual­
ny mistrz Polski Franciszek Ma- 

łyjurek z L K S  Wisła Istebna sto­
czył zacięty pojedynek ze zna­
nym biegaczem Jedności Nowy 
Sącz —  Piotrem Marciszem i w y ­

walczył nad nim prawie półmi- 
nutową przewagę. Małyjurek —  
45.58,3: Marcisz —  46.30,1. 3 m. 
zajął Dariusz Witulski z Halnia- 

ka Podgórzyn —  48.46,0. Bieg ju­
niorów na 10 km wygrał Wiesław 
Cempa z Jedności Nowy Sącz, a 
wśród młodzików najlepszy był 
Marek Szeliga z K S  Podhale No­

w y  Targ. Jego koleżanka klubo­
w a  wygrała bieg juniorek na 5 
km, a była nią Zofia Matuszek. 

Natomiast bieg młodziczek wy- 
grała Sabina Kręcichwost z L K S  

Soła Rajcza. Dziś odbędą się kon­
kursy skoków otwarte i do kom­

binacji norweskiej. (w.jarz.)

W  pierwszym półfinałowym 
biegu na 60 m ppł Tomasz Na- 
górkę zajął z czasem 7,77 sek. 

szóste miejsce i nie zakwalifiko­
wał sie do finału.

Z tenisowych kortów
W  Krakowie zakończył się tur­

niej tenisowy młodzików. Zw y­
ciężyli: wśród dziewcząt — M ag­
da Grzybowska (Olsza), przed 
Moniką Zych i Izabela Kowalik 
(obydwie Górnik Wieliczka); 
v?śród chłopców — Łukasz Ła­
zarz (Nadwiślan), przed Micha­
łem Nogieciem i Michałem Przy­

bylskim (obaj Olsza).

*

Niedawno ukonstytuował się 
nowy zarząd Krakowskiego OZT . 
Na jego czele kolejny już raz sta­
nął mgr Julian Dracz, wicepreze­
sem organizacyjnym został mgr 
Jacek Rutka, wiceprezesem spor­
towym — mgr Janusz Stupnicki, 
.sekretarzem Andrzej Chrapisiński 
i skarbnikiem — inż. Zdzisław 
Filip. Ponadto członkami są — 
Adam  Nowak (sprawy W G iD ) 
Adam  Cyganik (klasyfikacje), dr 
Bogdan Sakowicz (nabór i selek­
cja), dr Barbara Dracz (szkolenie 
i przew. Rady Trenerów).

SPRINTEM
__  (j) F U R A N O . Slalom

l specjalny kobiet zaliczany do 
pS  wygrała Szwajcarka 

Schneider przed Sarec (Jugo­
sławia) i McKinney (USA).

l i  D J A K O V . W  meczu su­

perligi tenisa stołowego Jugo­
sławia przegrała z Holandią 

3:4.
■I L IZ B O N A . Po 17 odcin­

kach specjalnych samochodo­
wego Rajdu Portugalii prowa­
dzi Włoch Biassion na ..lan- 

cii **
BP F U R A N O . W  slalomie gi­

gancie mężczyzn zaliczanym 
do P§  triumfował Nierlich 
(Austria) przed Furusethem 
(Norwegia) I Zurbriggenem 

(Szwajcaria).

Z głębokim żalem zawiadamiamy, i« w  dniu 21 lutego 1989 roku 
zmarł w  wieku 62 lat

KAZIM IERZ OCIEPIŃSKI
były długoletni nauczyciel zawodu Zespołu Szkół Energetycznych 

w  Krakowi*.
Pogrzeb odbędzie uią w  poniedziałek 6 marca •  godzinie 11 na 

cmentarzu Rakowickim.

Dyrekcja, Nauczyciele,
Pracownicy Szkoły i Warsztatów Szkolnych 

Zespołu Szkół Energetycznych w  Krakowie

Przepełnieni bólem i żalem zawiadamiamy, że w  dniu 26 lutego 
1989 roku zmarł po długiej i ciężkiej chorobie 

opatrzony św. sakramentami najdroższy Mąż, kochany Ojciec 

i Dziadziuś

ś. t P-

TADEUSZ KŁAPUT
MISTRZ KR AW IECKI

uczestnik ruchu oporu w  latach okupacji, były Prezes Klubu Sza­
chowego „Juvenia”, odznaczony Złotą i Srebrną Odznaką „Za Pracę 

Społeczną dla Miasta Krakowa”.
Msza św. żałobna odprawiona zostanie w  środę 8 marca o godz. 

8.30 w  kościele św. Floriana.
Pogrzeb odbędzie się w  tym samym dniu o godz. 13.30 na cmen­

tarzu Rakowickim 

Pogrążeni w  żałobie i smutku \
ZONA z RODZINĄ

S. tp.

ZOFIA 

ze Spyrłaków 

ŁU K A SZEW SK A
nasza bardzo kochana Żona, Matka i Babcia 

emerytowana NAUCZYCIELKA 

odznaczona Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, Zło­
tym i Srebrnym Krzyżem Zasługi oraz Srebrną Odznaką „Za Za­

sługi dla Ziemi Krakowskiej”, po długich . 1 ciężkich cierpieniach, 
opatrzona św. sakramentami, zasnęła w  Panu w  dniu 28 lutego 

1989 roku, o czym zawiadamia ufna w  Miłosierdzie Boskie

RODZINA

Msza św. odprawiona zostanie w  kościele parafialnym w  Brono- 
wicach Małych w  środę 8 marca o godz. 1'4, po czym nastąpi od­
prowadzenie Zmarłej do grobowca rodzinnego na cmentarzu w  Bro- 

nowicaćh na Pasterniku.

Z żalem zawiadamiany że w  dniu 28 lutego 1989 roku 
przeżywszy 80 lat zmarł

ś. fp.

A U G U STYN  W A Ł A C H
były pracownik Kabla i Supertomasyny, 

więzień obozów koncentracyjnych.

Msza św. żałobna zostanie odprawiona w  środę 8 marca o godz. 8
w  kościele parafialnym w Krakowie — Woli Duchackiej.

Uroczystości pogrzebowe odbędą się w  tym samym dniu o godz. 13 
na cmentarzu w  Woli Duchackiej.

Pogrążona w  głębokim żalu
RODZINA

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w  dniu 2 marca 1989 roku, 
'opatrzony św. sakramentami, odszedł od nas na zawsze, 

przeżywszy 75 lat

ś. tP.

W Ł A D Y S Ł A W  HRYSZKIEW ICZ
uczestnik walk o Polskę, odznaczony wieloma odznaczeniami, m. in. 
Krzyżem Orderu Yirtuti Militari, Krzyżem Kawalerskim Orderu 

Odrodzenia Polski, Krzyżem Walecznych, Medalem „Za udział w  
walkach o Warszawę”, „Nysę — Odrę — Bałtyk”, „Berlin”. 

Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie w  czwartek 9 marca 
o godz. 9.15 w  kaplicy na cmentarzu Rakowickim w  Krakowie, po 
czym nastąpi odprowadzenie Zmarłego na miejsce wiecznego spo­
czynku do grobowca rodzinnego.

Pogrążeni w  smutku i żałobie

ZONA, CÓRKA  z MĘŻEM, SYNOW IE z ZONAMI, 
W N U K I i RODZINA

W  dniu 1 marca 1989 roku zmarł w  Zakopanem

ks. prałat mgr W Ł A D Y S Ł A W  CURZYDŁO

długoletni proboszcz parafii rzymsko-katolickiej im. Świętej Rodziny 
w  Zakopanem, dziekan dekanatu zakopiańskiego.

Rodzinie i współpracownikom składamy wyrazy serdecznego 

współczucia.
Rada Narodowa Miasta Zakopanego 

i Gminy Tatrzańskiej 
Naczelnik Miasta Zakopanego 

i Gminy Tatrzańskiej

„S P O Ł E M "

S P Ó Ł D Z IE L N IA  H A N D L O W O - U S Ł U G O W A  

w  Krakowie

pilnie zatrudni
w  niepełnym wymiarze czasu pracy

♦  inspektora nadzoru ds. elektrycznych

♦  inspektora nadzoru ds. sanitarnych
z uprawnieniami

Warunki pracy i płacy do omówienia w  Dziale Spraw Pra­
cowniczych, al. Krasińskiego 1/3, V  p„ pokój 515 lub telefon 

22-05-22.
K-2251
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2 K R A K O W S K I E  W Y D A W N I C T W O  P R A S O W E

| zatrudni zaraz §
+  samodzielną księgową

♦  referenta ds. finansowych —  chętnie widziana osoba ~ 
5  z wykształceniem wyższym ekonomicznym

5  ♦  referenta biura ogłoszeń

=  Zgłoszenia osobiste w  Dziale Kadr Wydawnictwa, Kraków, 5  

=  Wiślna 2, III p., pokój 4T, tel. 22-15-94. =
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Kolegom

mgr mgr ZBIGNIEWOWI, 
MARKOWI I MICHAŁOWI 

WOJTOWICZOM
skiatdamy wyrazy najgłębsza- 
go współczuctla z powodu 
śmierci Zony  i Matki 

koletankt 
■ Oddziału Mikrobiologii 

Wojewódzkie) Stacji 
Sanitarno- 

•Epldemiologiczne)

Drogiemu koledze

dr KAZIMIERZOWI 
KAPTURKIEWICZOWI

składamy wyrazy serdecznego 
współczucia z powodu śmierci 
Zony Heleny

Koleżanki i koledzy 
z Zespołu 

Szkół Łączności

W  związku ze śmiercią nasze­
go ucznia i serdecznego kolegi

śp. TOMKA DUKAŁY
składamy Jego Rodzinie wyra­
zy najgłębszego współczucia

wychowawczvni 
uczniowie kl. VII A  
Sokoły Podstawowej 

w  Bibicacfa oraz rodzice

Naszej koleżance

HELENIE
OBERTYŃSKIEJ

składamy wyrazy głębokiego, 
współczucia z powodu śmiered 
Męża

koleżanki i koledzy 
z PP „Orbis”

Oddział Obsługi 
Podróżniczej w  Krakowie

Dr TERESIE 
KULCZYŃSKIEJ

serdeczne wyrazy współczucia 
z powodu śmierci Matki skła­
dają

pracownicv Radiologii
bhp

i Higieny Szkolnej

Radnemu

JANOWI FIGUTOWI
składamy wyrazy najgłębszego 
wjsoółczuctia z powodu śmierci 
Ojca

Dzielnicowa 
Rada Narodowa 

Kraków-Podęórze 
Naczelnik Dzielnicy 
Kraków-Podgórze

Koleżance

dr KRYSTYNIE 
CYBULOWEJ

składamy wyrazy głębokiego 
współczucia z powodu śmierci 
Męża doc. dr. Sławomira Cy­

buli

koleżanki i koledzy 
z Z.O. Stowarzyszenia 

Włókienników Polskich 
w  Krakowie

PRACA

P. Z. T H O M P S O N  zatrudni na ko 
rzystnych warunkach wykwallfiko 
wanych jubilerów o wyjątkowych 
talentach manualnych. Zamiejscowym 
zapewniamy zakwaterowanie Ankie 
tę prześlemy pocztą. Thompson, Tar- 
nowtecka 52. 04-174 Warszawa — tel 
610-44-37. 610-38-33.

K-2641

PR ZYJM Ę  mechanika samochodowe­
go z kwalifikacjami Kraków,- Ce- 
gielniana 48.

PR ZYJM Ę  mechanika samochodowe­
go ze znajomością Skody. Telefon 

55-96-21.

KUPNO

O B R A Z  Stryjeńskieg' „Prządka” lub 
innego znanego malarza, duży format 
— kupię. Oferty 12273 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2 lub tel 37-28-24. po !0.

SPRZEDAŻ

F IA T A  combi — sprzedam. 
110.

Dauna

tl)K blaazak, IMS — sprzedam. Tel.
grzecznościowy 55-03-09, (po 18). 
________________________________ K-25M

SP R Z E D A M  Ford Sierra *,*. Kraków 
Biała Droga 6. *-12424

Ł A D Ę  1500, 1977 — po remonda — 
sprzedam. Rabka, tel. 762-98.

S P R Z E D A M  T V  Rubin 714 p. 
tun #15. Tel. 12-05-31.

Nep-

R O Z S A D A  pomidorów do szklarni 1 
tuneli. Kraków, ul. Lazurowa 5. tel 
37-26-47. e-8412

LOKALE

KUPNO-sprzedaż mieszkań. domów
— mgr Koszek, Dzierżyńskiego 8, 
poniedziałki, środy 10—17. g-12903

B O C H N IA ! Kwaterunkowe, trzypoko­
jowe mieszkanie, z telefonem — za­
mienię na Kraików. Oferty 4520 „Pra­
sa" Kraków, Wiślna 2.

im im iiiiiiiim iiiim iiiiim im i*"

Montaż
S  — radioodbiorników

S  — halogenów
■5 — haków samochodowych “

— poleca S  

Z A K Ł A D  U SŁ U G OW Y  Ejj
Kraków-Dębnikl ~

SS ul. Kolna 14 £■

2  g-10996 5

tiiłiiiiiitmiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiu

NIERUCHOMOŚCI

BIELSKO! Sprzedam dom wielomie- 
szkaniowy, z wolnym mieszkaniem — 
(2 pokoje, kuchnia) — centrum Tel. 
grzecznościowy 55-03-09.

g-2502

D O M Y , mieszkania, parcele — pośre­
dnictwo Mańkowski, Stradom 5 (godz. 
12—18). g-5684«

M A S Z Y N Y  D Z IEW IAR SKIE  

I O V E R L O C K I

— import, Chiny

sprzeda
uspołeczniona Jednostka 

handlowa i

Tel. 21-00-22, 21-20-33 wew. 212 
K-2445

USŁUGI

A L E X  — V ID E O  — wszelkie usługi 
kamerą. Konkurencyjne ceny. — Tel. 
12-07-56, po 16. _____________  g-11122

U K Ł A D A N IE  mozaiki, cyklinowanie.
lakierowanie — Morozas, telefon 
12-57-08. g-11026

PR ZED SIĘ B IO R STW O  
Z A G R A N IC Z N E  

■ siedziba w Krakowi#

zatrudni
na bardzo korzystnych 

warunkach

SPECJALISTĘ 
D /S  ZAOPATRZENIA

posiadającego 
rozeznanie w  branis 

ehamiczno-kosraetycznei 
(surowce, poligrafia, 

opakowania, tworzywa 
sztuczne)

Oferty K-20S5 „Prasa”  Kr; 
ków, Wiślna 2.

Przedstawicielstwo 
Zagraniczne 
w  Krakowie

zatrudni

pracownicę

biurową
z bardzo dobrą znajomością 
języka angielskiego, biegle 
piszącą na maszynie oraz 
posiadającą umiejętność ob­
sługi telexu.

Oferty pisemne składać: 
„Prasa” Kraków, Wiślna 2, 
dla nr K-2884.

Już w sprzedaży!

W IO SN A  N A  M ORZU  EGEJSKIM

O R BIS  zaprasza na rejs luksusowym statkiem „Gruzja” na 

trasie: Odessa —  Pireus —  Heraklion (Kreta) —  Kusadasi (Efez) 

—  Istambuł (2 dni) —  Odessa w  terminie 16— 27.04 1989 r. 

Słońce, przygoda, wypoczynek.

Sprzedaż w  Oddziale Orbisu w  Krakowie przy pl. Szczepań­
skim 3 oraz we wszystkich Oddziałach Polski południowo- 
wschodniej.

K-2683

*  irnKMiria Wydawnictwo Prało we RSW  ,Pra«»-Ks!ążka-Ruch” w  Krakowi#, ul Wiślna t ADRES REDAKCJI: 31-072 Kraków, ul. Wielopole l. Ii p TELEFONY: Centrala 22-75-88 
..DZIENNIK POLSKI' - Wydawca KriKowwi* wy edzialny 22-2B 98(od godz 17.00 11-16-77); Dział Miejski: *2-87-25; Dział Publicystów: 22-07-12; Dział Łączności z Czytelnikami 22-95-92. Dział Sportowy

■“*--  Maczelny Jan W  solek 22-63-04 11-15-22 ODDZIAŁY REDAKCJI; 33-300 Nowy Sącz. ul Narutowicza 8 11 p tel 204-49 . 33-100 Tarnów, ul Krakowska 12 tel 21-°' nn --- - -- a ,—
i godz 18 00 i 1-91 11) Redakcja 33.70-89 (za treści termin druku ogłoszeń redakcja nie odpowiada) iraz wszystkie biura ogłoszeó RSW , Prasa-Rsiążka-Ruch-
Ogłoszeń ul Wiślna ? 31-u . , . «rninor*aiU Prasy I Wydawnictw RSW  ..Prasa-Ksiąika-Rueh” ul Towarowa 28,00-953 Warszawa konto; PBK XIII O /W a

Redaktoi Naczelny Jan Wsolek 22-63-04̂

-1-45-7? od

Reklam Ogłoszeń ui wisins < . f > ntra]a Kolportażu Prasy I W ydaw nictw
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-35-20 Ogłoszenia przyjmuje Biuro 
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O/Warszawa 370044-1195-139-11 Szczegóło



8 DZIENNIK POLSKI Nr 54

Partykularny interes ale może wbiąf góry nad społecznym

p rz e n ie s ie  s ię  p o d  E C  Ł ę g ?
Czy partykularne interny niektórych mieszkańców Jednej dziel* 

nicy mogą brać górę nad (potocznym interesem całego miasta — 
zastana wiali się wczoraj radni Komis# Handlu i Usług RN m. Kra­
kowa w  trakcie dyskuc# nad nową lokblizaeją dla giełdy hurtowej 
płodów rolnych 1 giełdy samochodowej.

Przypomnijmy, te w  związku t 

zaplanowaną budową drugiej ntt* 
ki uL Opolskiej, plac Imbramowski 
zostanie pokaźnie okrojony i zmie­
ni funkcją z dużej giełdy na lokal­
ny plac targowy. W  związku t 
tym istnieje konieczność znalezie­
nia innego miejsca.

Z  zaproponowanych przez Biuro 
Rozwoju Krakowa lokalizacji wła­
dze miasta za najkorzystniejszą u- 
znały tą w  strefie ochronnej EC w 
Łęgu, ze względu na dobry dojazd 
oraz zachowanie kryterium ochro­
ny gruntów rolnych (jako że tam­
te tereny i tak już z 'punktu wi­
dzenia ochrony środowiska są stra­
cone), a także stosunkowo’ niskie 
*— w  porównaniu z innymi lokali­
zacjami — koszty inwestycji.

Koncepcji tej sprzeciwili się rad­

ni i władze dzielnicy Nowa Huta. 
które jednaik nie potrafiły ńa wczo­
rajszym posiedzeniu uzasadnić swe­
go zdania racjonalnymi argumen­
tami (czyżby ktoś z notabli miał 
tam działki? — zastanawiali się 

więc członkowie Komisji).
Dodajmy, iż budowa nowej gieł­

dy jest sprawą pilną nie tylko ze 
względu na .planowaną likwidację 
starej, ale tajeże z tego powoda, iż 
obecnie budowana jest w  Katowi­
cach nowa duża giełda zielonego 
towaru. Trzeba się więc liczyć z 
tym, że krakowscy producenci tam 
zaczną wozić swoje płody rolne i 
w  efekcie Kraków zostanie pozba­
wiony znacznej części warzyw i o- 
woców, po które prywatni hand­
lowcy będą musieli jeździć do in­
nego województwa (co odbije się 
od razu na cenie).

Biorąc to wszystko pod uwagę 
oraz fakt. li na budowę nowej 
giełdy o powierzchni ok. I ha Mi­
nisterstwo . Rynku Wewnętnnfgo 
zamierza przeznaczyć przynajmniej 
100 min zł, radni zaopiniowali 
wczoraj pozytywnie (przy jednym 
wstrzymującym się glosie radnego 
z Nowej Huty) tę lokalizację, Jed­
nocześnie domagali się. by nowa 
giełda nie była żadną prowizorką, 
lecz obiektem z prawdziwego zda­
rzenia, z odpowiednimi parkinga­
mi, zapleeiem sanitarnym, gastro­

nomicznym itp. * /
Drugim placem targowym, nad 

działalnością którego zastanawiano

się na wczorajszym posiedzeniu, 
była tandeta. Przed czterepoa laty 
uchwałą RN m. Krakowa zostały 
zmienione tutejsze dni targowe z 
wtorku i piątku na sobotę i nie­
dzielę, co motywowano tłokiem w 
komunikacji w dni powszednie o- 

raz faktem, iż wiele osób „urywa­

ło -się” z pracy aby pójść pohand­

lować.

Zważywszy, iż obecnie część co- 
bót to dni robocze, a ooza tym w 
ciągn zaledwie dwóch dni w  ty­
godnia tandeta nie jmoże przyjąć 
wszystkich chętnych (a przez 5 •'ni 
jest nie -wykorzystywana), radni 
wypowiedzieli się za targowaniem 
tu przez 6 dni w tygodniu — od 
wtorku do niedzieli, Do stanowiska- 
tego przychylił się również wice­
prezydent Wiesław Woda. Stwier­

dził. że należy stworzyć ludziom, 
‘ którzy chcą i mają czym handlo­
wać oraz czynią to legalnie, odpo­
wiednie warunki na tandecie, ale 
równocześnie wydać zdecydowaną 
walkę osobom oferującym swój to­
war na stopniach LOT-u przy Ba­
sztowej, w  Rynku Głównym i in­
nych nie przeznaczonych do tego 
miejscach. Ostateczna decyzja w 

' tej sprawie zapaść jednak musi na 
sesjj Rady Narodowej. (wes)

Oferta współpracy 
z kolejnym historycznym 

miastem

W  Krakowie przebywało wczoraj 
dwóch dostojnych gości, których 
przyjął wiceprezydent Jan Nowak: 
ambasadora Królestwa Holandii w  
Polsce Johana Willma Semeijns 
de Vries Tan Doesburgha i prze­
wodniczącego Rady Miejskiej 
Liidenscheid (RFN) Jurgena Die­

tricha wraz z delegacją.
Podczas rozmowy w  Urzędzie 

Miasta Krakowa ambasador Ho­
landii złożył propozycję, którą ży­
czliwie przyjęto, w  sprawie współ- 

. pracy z historycznym, uniwersy­
teckim miastem Maastricht. Omó­
wiono także perspektywy współ­
pracy kulturalnej, naukowej 11 w  
dziedzinie ochrony środowiska na­
turalnego.

Ajencyjny tramwaj ruszy 1 kwietnia?

39 studentów w  roli motorniczych
Ponad 100 motorniczych może przyjąć obecnie Miejskie Przedsiębior­

stwo Komunikacyjne, a kłopoty związane z brakiem chętnych do prowa­
dzenia tramwaju trwają już od dłuższego czasu. M P K  próbuje nieco za­
radzić sytuacji zachęcając do podejmowania tej pracy osoby zatrudnione 
w warsztatach, czy kierowców. Kilka tygodni temu pisaliśmy także o po­
myśle oddania tramwaju w  ajencję. Jak obecnie wygląda ta sprawa?

Od Stefana Szczypuły — kierow­
nika ośrodka szkolenia zawodowego 
M P K  dowiedzieliśmy się, że fir-

Uwaga, kierowcy! Od 6 bm. zamknięty wiadukt 

w  Opatkowicach

Zmiana tras linii tramwajowych
M P K  informuje, że w  związ­

ku z remontem' torowiska tram­
wajowego w ul, FranciszańskieJ 
od 6 bm. godz. 0.00 Unie tram­
wajowe „i”, ,,2", „6”, „7”, „8”, 
„13” i „18” zostaną skierowane 
na następujące trasy objazdowe: 

Linia „1” — od Poczty GłóVnej 

w  obu kierunkłch prze. ulice: 
Westerplatte, Basztową, 1-go 
Maja, Straszewskiego.

Linia „2” — w obu kierun- 
kaćh od śliwątprąi — filharmo­
nia — Straszewskiego — Karme­
licka — 18-go Stycznia do Bro­
nowie. i 

Linia „6” — Prokocim — Wie­
licka — Limanowskiego —, Kra­
kowska —  Waryńskiego — Bo­
haterów Stalingradu . r* Na 
Zjeżdzie — Wielicka — Pro­

kocim.
Linia „T” — będzie kursować 

od Dąbia do n worca Głównego 
po swojej trasie i następnie 
przez ul. Lubicz i Rakowicką 

do Cmentarza Rakowickiego.

i Linia „9” — w  obu kierun­
kach przez ul. 1-go Maja — 
Basztową — Westerplatte i da­
lej po swojej trasie

Linia „13” — Prokocim — 
Wielicka — Na Zjeżdzie — Bo­
haterów Stalingradu — Waryń­
skiego — Stradom — Krakow­
ska — Limanowskiego — Wie­

licka — Prokocim. *

Linia „18” — od Poczty Głów­
nej w  obu kierunkach przez ul. 
Westerplatte — Basztową - I- 
go Maja — Manifestu Lipcowe­
go — Cichy Kącik, i

Uwaga: Bilety miesięczne na 
trasach objazdowych zachowu­
ją ważność.

V waga kierowcy! Również od
8 bm. do 8 bm. zamknięty bę­

dzie wiadukt w  Opatkowicach. 
Ruch w  obu kierunkach — 

przejazdem kolejowym obok 
wiaduktu.

Nowe linie produkcyjne w  skawińskich „Koncentratach* .

Będzie więcej makaronów i słonych paluszków
Występujący od dłuższego już czasu niedobór makaronów do­

prowadził nawet — jak sWego czasu pisaliśmy — do zmiany na­
zwy restauracji „Spaghetti’' na „Jagiellońską”. Niedługo okazać się 
jednak może, iż decyzja PSS o zrezygnowaniu a kuchni włoskiej 
na rzec* staropolskiej była nieco przedwczesna. Wszystko wskazu­
je bowiem na to, iż od drugiego półrocza zaopatrzenie Krakowa w 
makarony powinno się znacznie poprawić.

W  Zakładach Koncentratów Spo­
żywczych w  Skawinie trwa ■ obećr 
nie montaż linii automatycznej . z 
Włoch do produkcji makaronu (m. 
in. nitek, tasiemek I in.), wartości 
ponad 2 min. dolarów, sfinansowa­
nej przez Ministerstwo Rynku 
Wewnętrznego. Wydajność nowej 
liflr odpowiada łącznej wydajno­
ści pięciu dotychczasowych linii i

wynosi S tys. ton w skali roku. 
Rozruch nowych urządzeń nastą­
pi w czerwcu, a po ićb dojściu do 
pełnyeh zdolności produkcyjnych 
wielkość rocznych dostaw maka­
ronu ze Skawiny prawię się po­
dwoi i wynosić będzie 18—11 tys. t.

Więcej będzie, także — cieszą­
cych się zawsze dużym powodze­
niem — słonych paluszków, jako

że trwa już rozruch dwóch no­
wych krajowych linii, które po­
zwolą na zwiększenie produkcji o 
ok. 1 tys. ton, a więc z 2,4 tys. t 
na 3,4 rocznie.

Z nowości warto jeszcze nad­
mienić o tym, iż w  „Koncentra­
tach" trwają obecnie próby spo­
rządzania we własnym zakresie eks­
traktu kawy naturalnej. Trudno 
jednak powiedzieć, kiedy możliwe 

będzie rozpoczęcie takiej produk­

cji. gdyż oprócz dobrej technolo­

gii potrzebne byłyby także dola­

ry na zakup kawy na ten cel, a 

tych wciąż brakuje nawet na za­

kup surowców i opakowań do 

bieżącej produkcji. (wes)

ma szkoli od początku lutego po­
nad 30 studentów — przyszłych 
motorniczych, którzy skierowani zo­
stali przez „Żaczka” (wśród uczest­
ników kursu są także dwie stu­
dentki).

W  ajencję postanowiono oddać 
ostatecznie linię „20”, która bie­
gnie z Mistrzejowic, przez ulicę 
Bieńczycką, Kocmyrzowską, plac 

Centralny, koło HiL do Pleszowa 
(głównie torowiskiem wydzielonym 

co zwiększa bezpieczeństwo). W e­
dług wstępnych przymiarek pierw­
szy wagon „opanowany” całkowi­
cie przez studentów (sami ustala­
ją kto ile godzin ‘ pracuje) ruszy c 
początkiem kwietnia, a cała linia 
zostanie objęta przez „ZacAk” (jest 

to osiem przegubowych wagonów,, 
z których połowa jeździ od godz.
3.30 do 23) w  końcn przyszłego 
miesiąca.

Przeskoczono także jedną z po­
ważniejszych przeszkód, czyli spra­
wę ubezpieczenia. Podjęła się te­
go „^Tęstą” .która w  razie czego 
(miejmy nadzieję że takiej, po­
trzeby nie będzie) zapłaci za zni­
szczony wagon (PZU w przypadku 
winy motorniczego nie pokrywa 
tych strat przedsiębiorstwu). M P K  

j myśli już także o ajencji na in­
nych liniach, a .za krakowskim 
przykładem idzie kilka wojewódz­
kich przedsiębiorstw - komunika­
cyjnych — m. in. katowickie.

(jas)

Warto wiedzieć 
i skorzystać...

^  7 bm. o godz. 18 w  Pawilonie 
B W A  przy pl. Szczepańskim 3a 
odbędzie się wernisaż , wystawy 
„X X V  Rzeźba Roku”. Wystawę 
można zwiedzać do 28 bm. oodzien- 
nie prócz poniedziałków w  godz.
11—18.

4  „Klub Awangarda X X I  w.” 
działający w  Klubie Forum przy 
ul. Mikołajskiej 2 organizuje cykl 
spotkań z ciekawymi ludźmi: ? bm.
o godz. 17.30 z aktorem Jerzym 
Binczyckim i 14 bm. o tej samej 
godzinie z Anną Dymną.

Z  kroniki wypadków
O  godz. 15.35 na ul. Basztowej *  

tramwaju linii 4 wypadł Julian B  
lat 60 zam. os. Kolorowe 3. Doznał 
on urazów głowy. Przerwa w  ru­
chu tramwajowym trwała 15 mfc 

nut. 4  Ambulatoriom Chirurgicz­
ne Pogotowia Ratunkowego udzie­
liło pomocy 210 pacjentom. 4  Służ­
ba Ruchu M O  interweniowała w
5 wypadkach, 3 kolizjach i zatrzy­

mała 3 nietrzeźwych kierowców.

PROGRAM  TV ■ PROGRAM  TV ♦  PROGRAM  TV ■ PROGRAM  TV  ■  PROGRAM  T V  ♦  PR OGR AM  TV

V SOBOTA — 4 ni 

P R O G R A M  I

8.55 Program dnia. 9.00 Drops — 
„Fragglesi” (31) 10.30 DT — wiado­
mości. 10.40 Stare, nowe, najnowsze
11.25 /.Azymut”, Wojskowy magazyn 
publ. 11.55 „Kruche piękno" — 
film dok NRD. 12.30 Teatr — 
Georges Simenon „Bella”  rei. To­
masa Zygadło, wyk.: Piotr Fron­
czewski, Elżbieta Kępińska, Roman 
Wilhelmi, Zofia Saretok, Monika 

Stefanowicz, Krystyna Kołodziej­
czyk I in. 14.25 „Wesele ryb” — 
film NRD. 15.00 Komedie... „Jak 
rozpętałem U wojnę światową” , cz
1 — „Ucieczka” — film poi., reż. 
Tadeusz Chmielewski, w  roli głów­
nej — Marian Kociniak. 16.25 Loso­
wanie Dużego Lotka. 18.35 „Portre­
ty” — Bolesław Limanowski —
filrii dok. Władysława Wasilewskie­
go 17.15 Telleespress. 17.30 Premie 
I premiery — telewizyjna giełda 
piosenki. 18.80 Butik. 19.00 Dobra­
noc 19.10 Z kamerą wśród zwie­
rząt 19.30 Dziennik Telewizyjny.

10.05 „Wielki nóż” — film fabular­

ny USA, reż. Robert Aldrieh, wyk.: 
Jack Palanoe, Ida Łupino, Shelley 
Winters, Rod Steiger. 21.55 Wokół 
okrągłego stołu. 22.40 Tydzień w  po­

lityce. 22.50 Przegląd Sportowy.
23.45 DT — Wiadomości. 23.55 „Osta­
tni raz” (90 minut) — film USA, 
reż. Robert Benton, wyk.: Art Car- 
ney, Lily Tomlirt, Bill Macy.

P R O G R A M  II

12.25 Półfinały Pucharu Polski w 
piłce nożnej: Ruch Chorzów — Ja­
giellonie Białystok;' 14.25 Telewizyj­
ny Koncert Życzeń. 14.55 Powitanie. 
19100 „U stóp Kilimandżaro” — 
film USA. 15.30 Spektrum. 15.45 
Meandry architektury. 16.05 „Zieleń 
życia" (1) — angielski serial przy­
rodniczy. 16.30 Globalna wioska
16.45 Spotkanie z Maciejem tłowiec- 
kim. 17.00 Dziewczyna miesiąca. 13 00 
Kronika. 18.30 „Roger Córman; dzi­
ki anioł Hollywoodu” — film USA.
19.30 Alfa I omega. 20.00 Gra orkie­
stra Filharmonii Śląskiej 21.05 
„Oswoić twarz...” — film dok.
21.30 Panorama dnia. 21.56„Raj od­

łożony na później” (6). 22.45 Komen­
tarz dnia. 22.50 „W  labiryncie” (9).

NIEDZIELA —  5 III

P R O G R A M  I

9.00 Teleranek — „Szwajcarscy 
Robinsonowie” (18). 10.30 DT  — 
wiadomości. 10.35 ^Wspólnota Pacy­
fiku” (2). 11.35 Kraj za miastem.
12.05 Marek Sierocki zaprasza.
12.30 Mistrzostwa świata w  wyści­
gach motocyklowych na lodzie — 
Ałma Ata. 13.00 Koncert życzeń.
13.50 Teatr dla dzieci: „Wyprzedaż 
bajek”. 14.30 Magazyn „Morze”. 14.St) 
Gdzie są taśmy z tamtych lat. 15.16 
„W  kamiennym kręgu” (7t, 71),
17.15 Teleexpress. 17.30 Od Pikado- 
ra do Zaleszczyk. 18.00 Mistrzostwa 
w  lekkiej atletyce 18.40 Antena.
19.00 Wieczorynka „Smurfy”. 19.30 
Dziennik Telewizyjny. 20.05 „Rzeka 

kłamstwa” (1) — serial TP, reż. Ta­
deusz Łomnicki, wyk.': Jowita Mion- 
dlikowska, Marzena Trybała, Marta 
Klubowicz. 21.35 „Raport — 7 dni”
— przegląd wydarzeń międzynaro-, 
dowych. 21.45 Sportowa niedziela.

22.45 „Magdalena z Kossaków" 
(11). 23.00 „Mody polskie”, cz. 1 — 
film dok. 23.30 Reportaż z wystawy 
w  Zachęcie. 23.50 DT — Wiado­
mości.

P R O G R A M  n

9.20 „Rzeka kłamstwa” (1) — se­
rial TP. 10.50 Magazyn lotniczy.
11.20 Lokalny koncert życzeń. 12.15 

Powitanie. 12.20 „Marzenie Amnn- 
dy" (3, 4). 13.10 100 pytań do.„ 

Krzysztofa Zanussiego. 13.50 Polacy.
14.40 „Powiązania” (3). 15.35 Roman 
Lasocki przedstawia, 16.05 Gawęda 
prof. Wiktora Zina. 16.20 .Kino — 
Oka 17.15 Aktualności kulturalne — 
„Skrzypek na dachu”. 17.30 Bliżej 
Świata, (sat. TVj. 19.00 Goście Da­
niela Passenta. 19.30 Galeria Dwój­
ki 20.00 Studib Sport. 21.00 Spotka­
nie z Janem Mulakiem. 21.30 Pa­
norama dnia. 21.45 „Słońce teł 
wschodzi” (t) — film fab USA, 
reż. James Goldstone, wyk.: Jane 

Seymour, Hart Bochner, Robert 

Carradine. 23.15 Komentarz dnia.

23.20 Dobranoc dla dorosłych.

U W A G A ,
1989 K IEROW CY

M A R Z E C  I PRZECHODNIE!

Sobota Widzialność ra­
no miejscami o- 
graniczona, drogi 
•kresowo mokre.

Kazimierza. Sytuacja biomo 
. teorologiczna:

objawy obniżonej 
Adriana sprawności psy­

chofizycznej 1 po­

gorszonego samopoczucia.

R U R G U  DZIECI —  Prokocim, 
OKULISTYCZNY — Witkowice, U- 

ROLOGICZNY — Prądnicka 35, 
MYŚLENICE i PROSZOWICE — 
jak w  sobotę.

Dyżury
APTEKI

Rynek Główny 42 — teL 22-23-71, 
Krakowska 1 1 " tel. 22-19-98, 
Kozłówką - — tel. 55-51-87, Dzier­
żyńskiego 36 b — tel. 33-58-06, 
Centrum C bL 6 — tel. 44-17-19, 
os. Kazimierzowskie 106 — tel. 
48-59-57, Skawina, Ogrody 101,* 
Myślenice, Rynek 10, Sułko­
wice, Wieliczka. Krzeszowice, Al­
wernia, Proszowice. Dobczyce 

Gdów. Niepołomice.

POGOTOW IE  R A TU N K O W E  

Łazarza 14: 999 — wezwania do 
wypadków; zachorowania I przewo­
zy: 22-29-99, centrala: 22-36-BO. 
Lotnisko Balice: 11-19-99 Rynek 
Podgórski; 66-69-99 1 Nowa Hutai 
44-49-99 Krowodrza, Kazimierza 
Wielkiego 117 33-39-99 Białoprąd- 
Dicka 8- 34-39-99 Skawina; 999 
76-14-44. Prokocim, Teligi 55-89-99 
Wieliczka: 78-12-89. alarmowy: 499 
Myślenice; 999, Krzeszowice: 99. 
206-20 " Proszowice; 9 Jerzmano 
wice, 384. 48 Niepołomice; 198 
31-02-09 Iwanowice: 99 

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO 

WIAi tel 82-05-11 . — całą dobę.

PRZYCHODNIE 

Dyżurne przychodnie 1 ośrodki 
zdrowia czynne 8—14 (zgłaszanie 

wizyt domowych S-rl2).

ŚRÓDMIEŚCIE: aL Pokoju 4 - 
teL 11-83-96 (8—19) gabinet stoma­
tologiczny (8—14), Skawińska 8 — 
tel 66-34-52 Długa 38 - tel
22-88-77. Radomska 36 — tel
11-26-44, Ułanów 29 a - tel

11-53-33.

N O W A  H UTA : os. Jagiellońskie 
1 - tel 48-00-44 (8—19) gabinet 

stomatologiczny, (8—14), os Na 
Skarpie — tel 44-19-30, os Złoty 
Wiek — tel. 48-20-70, os. Wzgórza 
Krzesławickie tel 44-57-77.

K R O W O D R ZA : WójtoWska 3 - 
teL 33-21-97 (8—19) gabinet stoma­
tologiczny (8^-14). Ruszn i karska 17 
tel. 34-0U27 o* Widok - tel 
37-07-4(1 ' rtl Krasińskiego 28 . — 
tel 22-52-66 

PODGÓRZE: Gen. Kutrzeby — 
tel 66-55-11 (8—19), gabinet stoma­
tologiczny (8—14), Teligi 8, tel 
55-40-55, Szwedzka 27 — tel' 
66-38-72, Niemcewicza 7 — tel 

66-87-00, Na Kozłówce — tel 
55-16-11.

D O M O W A  POM OC LEKARSKA, 
tel 55-56-64 *- czynna w godz 
9—15.

NAGŁA POM OC LEKARSKA  - 
lekarzy ipecjalistów: tel 66-80-00

— czynna w godz. 9—21.30 

8POŁDZIELCZY PU N K T  PE

DIATRYCZNTA KARDIOLOGICZ­
N Y  | . CHIRURGICZNY: tel
12-20-38 t 12-41-64 - czynny w  

godz. 8—22 (wizyty domowe).

HA GOS — Pomoc, doraźna, leka­
rze różnych specjalności, położne 
rehabilitanci, pielęgniarki (dyżury 

nocne), masażyści — tel 66-83-15. 
czynny w godz. 9—20.

SPECJALISTYCZNA PR A C O W ­
NIA L E K A R SK A : diagnostyka ul- 

trasonograficzna, (ul. Sienna 14/5):

— czynna w  godz. 9-̂ 14.

D O M O W A  POM OC M EDYCZNA
SPÓŁDZIELNI „ZDROWIE” (wi­

zyty lekarzy specjalistów,- pielęg­
nacja, rehabilitacja, ekg, opieka) — 
tel. 11-20-51, w  godz. 11—18.

D IAGN OSTYKA  ULTRASONO- 
GRAFICZNA — gabinet lekarski 
(Batorego 9 /4) — telv 33-41-35.

TELEFON ZAUFANIA: 33-71-37 
czynny w  godz. 16—22.

INFORMACJA O  USŁUGACH - 
tel. 930 — czynna całą dobę.

NIEDZIELA — 5 m  

D IA G N OSTY K A  ULTRASONO- 
GRAFICZNA — Batorego — nie­
czynna.

SPÓŁDZIELNIA „ZDROW IE” —  
czynna w  godz. 11—18.

SPECJALISTYCZNA P R A C O W ­
NIA, Sienna 14 — nieczynna,.

PRZYCHODNIA  przy ul. K . Galla
24 (Przychodnia Rejonowa) w- za­
kresie poradni ogólnej i dla dzied 

oraz gabinetu zabiegowego, czynna 
w  godz. S-t-14; pozostałe przychod­
nie nieczynne.

S Z P ITA LE  

SOBOTA — 4 m  

CHIRURGII OGÓLNEJ, CHIRUR 

Gil U RAZOW EJ — Kopernika 21, 
CHIRURGII DZIECI — Prądnicka 
35, OKULISTYCZNY — Witkowice, 
LARYNGOLOGICZN Y  - Koperni­
ka 23 a, U ROLOGICZNY  — Grze­
górzecka 18,MYSLENICE, Szpitalna

2, PROSZOWICE, Kopernika 2; 
inne oddziały szpitali wg rejoni­
zacji:

NIEDZIELA —  i m  

CHIRURGU  OGÓLNEJ, CHI­
RURGII URAZOWEJ, L A R Y N G O ­

LOGICZNY —  Nowa Huta, CHI-

Teatry
SOBOTA — 4 m  

IM. SŁOW ACKIEGO — 19: „Cza­
rujący łajdak”, STARY — 19; 
„Wiosna Narodów — w cichym 

zakątku”, SCENA PRZY UL. 
8ŁA W K OW SK IEJ  14 — 19.30: 
„Strategia dla dwóch szynek”, 
K A M ER A LN Y  — 19.15-. „Por­

tret”,. BAGATELA  — 16: „Krawcy 
szczęścia”, Mała Scena — 20: „Wy­
socki — ze śmiercią na ty”, LU­
D O W Y  — 18: „Fanszen”, SCENA 
O PER ETK O W A  (Lubicz, 48) — 
19.15: i „Pani prezesowa”, G R O ­
TESK A  — 10: „Awantury i 
wybryki małej małpki FIU Miki^, 
M ASZKARON  (Scena Wieża Ratu­

szowa) — 19: „Ostatnia noc Sokra­
tesa”, TEATR  „38’' (Rynek Gł. 7)
— 19: „Audiencja" PW ST (War1- 
szawska 5) 19.15’ „Largo desola- 
to”, STU (al. Krasińskiego 16) — 
22: „Kolacja na cztery ręce”.

NIEDZIELA — 5 IU 

IM  SŁOW A CKIEGO  - 12; „Kró­

lewna Śnieżka”, 19: „Czarujący 
łajdak’*, GROTESKA - 17t „Awan­
tury i wybryki małej małpki Fiki 
Miki”, MUZYCZNY — nieczynny, 
PW ST  — nieczynny, KABARET 
„Drops” (Floriańska 14) - 11: „Pipi 
rusza w świat”, pozostałe jak w  

sobotę.

Filharmonio
■ SOBOTA — 4 in 

Godz. 18.30 — Koncert muzyki 
francuskiej: Orkiestra i Chór PFK 
pod dyrekcją J. P. Peąina (Fran­
cja). B. Betley — sopran; A. Hiol- 
ski — baryton. W  programie: 

Berlioz, Faurć.

Kina
SOBOTA - 4 III 

K IJÓW : „Inter Kosmos” (USA 15 

L przedpr.) - 15.45, „Wall Street” 
(USA 18 l przedpr.) - 13, „Fatalne 
zauróczenie” (USA i 8 l. przedpr.) — 
20.15; KU LTU R A : „ET ." (USA b.o.)
— 13, 15.15, „Imię Róży” 
(RFN-wł.-fr. 18 1.) , — 17.30,
20.15, M IKRO : „Tam gdzie rosną 
poziomki” (szw. 15 1.) — 15.30, 17.30, 
„Człowiek z żelaza” (poi. 15 1.) —
19.30, PASAŻ: bajki — 10 30, „ F /X ” 
(USA 18 U  — 8.30, 11.30, 17, 19, 
„Gremliny... rozrabiają" (USA 12 1.)
— 13.30, 15.15, • SFINKS: „Czułe 
śłówkk” (USA 15 1.) - 15.45, 18,

20.15, ŚW IT : 7 „Wirujący seks — 
Dirty Dancing” (USA 15 1.) — 16, 

18, 20, TĘCZA: „Dzikun” (poi. 12 1)
— 16, ;,Dzika namiętność'’ (USA 19
I.) — 17.15, UCIECHA: Konfronta­
cje: „Miasteczko HibisCus” (chiń. 
18 1.) — 16, 18.30, 21, W A N D A : „Gli­
niarz ż Beyerly Hills” (USA 15 L 
cz. II) — 10, „Samotny wilk MeQua- 

de” (USA 15 1.) - 12. Konfrontacje:
. .Miasteczko Hibiscus” — 15, 17 30; 
20, W A R SZ A W A : Konfrontacje: 

„Ostatni Cesarz” (ckiń.-wł. 18 1.) —
15.30, 18.30, 21.30, WOLNOŚĆ: „Da* 
wid i Sandy” (poi. b.o.j' — 9, „Co* 
brą” (USA 15. 1.) - 12.15, 16.15, 
„Commando” (USA 15 1.) — 18, 
„Nocne gry” (USA 18 1.) — 19.45, 
W RZOS: „Partyzancka eskadra” 

(jug. 12 L) — 15.30, „Nowy Jork — 
czwarta rano” (poi 15 1.) — 17.45,
19.30, VIDEÓ — K D K : nieczynne, 

ZWIĄZKOWIEC: „Wodne dzieci" 
(ang. b.o.) „ — 15, 'Konfrontacje; 
„Ostatni Cesarz” (chiń.-wł. 18 l.< —
17.30, 20.30, 23.30, P O D W A W E L ­
SKIE! „Klasztor Shaolin” (chiń. 
15 1.) — 15, „Zabij mnie glino” (poi.

18 1.) — 17.

NIEDZIELA — 5 Ul 

K IJÓW : Konfrontacje: „Ostatni 
Cesarz” (chiń.-wł. 18 L) — 15.30,
18.30, 21.30,- M IKRO; Video na du­
żym ekranie: „Porwanie w  Tiutiur­

listanie" ‘ (poi. b.o.) — 15, „Kowbo­
ju do dzieła” (ang.) 17, „Obywatel 
Piszczyk” (poi. 15 1.) — 19, PASAŻt 
bajki — 10.30, 11.30, 12.30, „Grem* 

liny rozrabiają" — 13.30, „ F /X ” —
15.15, 17.30, 19.15, SFINKS: bajki “-*
II, 12, „Czułe słówka” — 15.45, 18,
20.15, PODW A W ELSKIE : bajki — 
12, „Ulf I czarny pies” (NRD b.o.)
— 13, „Klasztor Shaolin” — 15, 
„Zabij mnie glino” — 17, SWIT:

M,Kopalnie króla Salomona” (USA
12 1.) — 14, „Wirujący seks — Dirty 
Dancing” — 16, 18, 20, TĘCZA: baj­

ki — 15, „Czarne stopy” — . 1*. 
„Dzika namiętność * — 17.45, UCIE­
CHA: , Konfrontacje: „Frantic” 
(USA 18 l.) — 16.15, 18.30, 40.45, 
W A N D A : „Gliniarz zBeverlyHiUs”

— .10, „Samotny wilk McQuade” —
12, Konfrontacje: „Frantic” (USA
18 1.) — 15.15. 17.30, 19.45, W ARSZA­
W A : Konfrontacje: „Miasteczko 

Hibiscus” (chiń. 18 14 — 1®. 18.30, 
21.00, WOLNOŚĆ: Konfrontacje — 

„Ostatni Cesarz” (chiń.-wł. 18 1.) —
8.30, 11.30, 14.30, 17.30, 20.30, WRZOS: 
bajki — 12, „Błękitny Grom” (USA 
15 1.) — 13, „Inter Kosmos” (USA 

15 L przedpr.) — 15.30, 17.45, 20, 
VIDEO: nieczynne, ZWIĄZKOWIEC: 

„Wodne dzieci” (ang. b.o.) — 15,, 
Konfrontacje: „Miasteczko Hibiscus^ 
(chiń.) — 17.30, 20, 22.30, pozostałe 
jak w  sobotę.

Redakcja nie odpowiada za zmiany 
wprowadzone w  ostatniej chwili.



Pogrąż** w  głębokim bólu j * ,i u

lutego 1989 r. opuściła na« n« m l* m 3r- * •  v  <>nlu 39
opuscua nas na zawsze, przeżywszy Cl lat

*• t P.

H E LE N A  O LEJA R K A
Z d. R U T K O W S K A

“ “  - w ,
w . . .  *a>AK«« ł • dobroci i szlachetnego serca

»T£S^£££Zfis£^ T ą 4 marcV 30dz-
prowadzenie Zmarłej na miejsce wiecznego'Uczynku. P' ° d'  

M A T K A ,  m ą * ,  C Ó R K I  1 S Y N O W I E  ■ R O D Z I N A M I

Z głębokim talem i smutkiem zawiadamiamy, ie w  dniu 26 lutego 
1989 r. zmarł w  Krakowie

adwokat mgr K AZIM IER Z  PIĘKOS

a S ffiS S E T  T lat“h 193̂ 1939 r- f l e t n i  członek 
Zespołu Adwokackiego Nr 1 w  Krakowie, członek Okręgowej Ra-

L  ^  J  W  Krakowie i Sędzia Sądu Dyscyplinarnego 
Adwokatów, radca prawny Akademii Górniczo-Hutniczej w Tra-  
kowie I Politechniki Krakowskiej, szlachetny i prawy człowiek 
znakomity prawnik, powszechnie łubiany, ceniony i szanowani

Kolega.
Pogrzeb odbędzie się w  sobotę 4 marca o godz. 14.30 na cmenta­

rzu Rakow ickim  w  Krakowie.

Koleżanki i koledzy
* Zespołu Adwokackiego Nr 1 w  Krakowie

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w  dniu 26 lutego 1939 r.
* zmarła

redaktor K A ZIM IER A  R Y B A K O W A
długoletni pracownik Ośrodka Telewizyjnego w  Krikowie, 
człowiek prawy, szlachetny, uczciwy i skromny. Przez prawie 25 

łat prowadziła w  Ośrodku teatr dla dzieci i młodzieży, uzyskując 
wiele nagród i odznaczeń z Krzyżem Kawalerskim Orderu Odro­

dzenia Polski włącznie.

Trudno nam uwierzyć, że nigdy już nie zobaczymy Jej na Krze­
mionkach. Żegnaj, Kaju!

Koleżanki i koledzy oraz kierownictwo 
Ośrodka Telewizyjnego w  Krakowie

Pogrzeb odbędzie się w  poniedziałek 6 marca o godz. 10.40 na 
cmentarzu Rakowickim w  Krakowie.

Przepełnieni smutkiem i żalem zawiadamiamy, że w  dniu 28 
lutego 1989 r., w  wieku 80 lat, po długich i ciężkich cierpieniach, 
opatrzona św. sakramentami, odeszła na spotkanie z Panem, na­
sza najdroższa Mamusia, Babcia, Prababcia, Siostra, Bratowa

i Przyjaciel

i t P .

ZOFIA  SZYM C ZY K IEW IC Z
wdowa po Ip. Bolesławie więźniu politycznym obozów koncentra­
cyjnych Mauthausen Gusen i Dachau, kierowniku kopalni ,,Sobie­

ski” w  Jaworznie
Zmarła była długoletnim, emerytowanym pracownikiem PSS 

„Społem”, członkiem ZBoWiD.

Uroczystość pogrzebowa rozpocznie się mszą św. przy zwłokach 
w  kościele SS. Norbertanek w poniedziałek 6 marca o godz. 12, 
po której nastąpi odprowadzenie Zmarłej do grobowca rodzinnego 
na cmentarzu na Salwatorze —od bramy cmentarza.

Pogrążeni w  bólu 

SYN, CÓRKI, S Y N O W A , ZIĘCIOWIE, W N U K I. PRA W NU KI, 
BRAT, B R A T O W E , RODZIN A  i PRZYJACIELE

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w  dniu 27 lutego 1989 r.,
przeżywszy 68 lat. zmarła

ZOFIA  O BR OC K A
wieloletnia, emerytowana, oddana szkole sekretarka Zespołu 
Szkół Gastronomicznych Nr 2 im. Odona Bujwida w  Krakowie, 
odznaczona Medalem 10-lecia Polski Ludowej oraz Odznaką 1000- 

lecia Państwa Polskiego.
Uroczystości pogrzebowe odbędą się w  poniedziałek 8 marca

o godz. 11 na cmentarzu w  Krakowie-Batowicach.
Rodzinie Zmarłej składamy wyrazy głębokiego współczucia.

Grono Pedagogiczne i uczniowie 
Zespołu Szkół Gastrnomicznych Nr S

W  dniu 25 lutego
r., opatrzony św. sakramentami odszedł na 

wieczną wartę

i. t P-

JÓZEF W IA TR
ur 4 marca 1928 r., odznaczony Krzyżem AK , Medalem Wojska 

Polskiego, żołnierz A K , podharmistrz instruktor „Szare] Siódem­
ki” wychowawca wielu pokoleń młodziezy, b. kierownik schroni­
ska na Turbaczu, wieloletni kierownik Domu Wypoczynkowego 

Miraculum w Żegiestowie, człowiek niezwykłejprawości.

Msza św oraz pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 6 marca

o godz 10 z kaplicy na cmentarzu Rakowickim, o czym zawiadają
PRZYJACIELE

Z głębokim bólem zawiadamiamy, że w  dniu 1 marca,1989  r. 
zmarł nagle, po krótkiej chorobie opatrzony iw. sakramentami, 

w  wieku 77 lat

ś. t P-

A N TON I ŚLIW  A K
mgr praw

ś s s t  i r s j - J Ł a r
Pogrążeni w  głębokim smutku i zalu _»riFT F

ŻONA RODZEŃ STW O , ZNAJOMI i PRZYJACIEL 

’ w  kraju i za granicą

8- t P-

K AZIM IERZ PIĘKOS
. , adwokat

, nona «  Krakowie. W latach. 1935-1939 sędzia, po 
urodzony* w  roku 1908 w  Kra Akademii Górniczo-Hutniczej
wojnie wieloletni radca pr. ^  M  ż 0 jciac i Dziadziuś, opa- 

i Politechniki Krakowskiej. ukocfl* " yp * w  dniu 25 lutego 1939 r. 
trzony św. sakramentami t a m koSciele św. Anny 

Msza św. żałobna zostanie odprawiona

w sobotę 4 marca o godz. 13. wiecznego spoczynku t kap-
Odprowadzenie Zmarłego na 1J  w  tym samym dniu o godz. 

licy na cmentarzu Rakowick:im modlitwę w  Jego Intencji
14.30, o czym zawiadamiają, prosząc o m

?ON\  CÓRKA, SYN, SYN OW A . ZIĘC. 
ZONA, < £ «u c £k a  j RODZINA

Prosimy e nieskładanie kondolencji.

*. t P.

ANIELA  STOM M A
opatrzona św. sakramentami, zasnęła w  Panu w  dniu S3 lutego 

1989 r., przeżywszy 83 lata.

Nabożeństwo żałobne odprawione zostania przy zwłokach w  ko­
ściele parafialnym w  Tyńcu, w  poniedziałek 6 marca o godz. 15, 
po czym nastąpi odprowadzenie Zmarłej na miejsce wiecznego spo­
czynku. /

BRAT, BRATOW A , RODZINA i PRZYJACIELE

Pogrążeni w  głębokim żalu zawiadamiamy, ża w  dniu 24 lutego 
1989 r. po długiej chorobie zasnęła w  Panu nasza najukochańsza 

Żona, Mama, Babcia, Siostra i Teściowa

»: t P.

* R O d o W S K I C H

R O M U A LDA  ZIELIŃSKA
lekarz stomatolog

Człowiek szlachetnego serca, wielkiej kultury i szerokiej wiedzy, 
skromny, życzliwy i uczynny, zawsze oddany swej pracy i rodzinie, 
a w  chorobie wielkiego ducha i cierpliwości. Lekarz Ośrodka Zdro­

wia w  Czorsztynie, Spółdzielni Lekarsko-Deritystycznej w  Krako­

wie oraz ostatnio Wytwórni Surowic i Szczepionek w  Krakowie.
Msza św. żałobna zostanie odprawiona we wtorek 7 mafca o godz.

10 w  kaplicy na cmentarzu Rakowickim, po czym nastąpi odpro­
wadzenie Zmarłej na miejsce wiecznego spoczynku.

Pogrążeni w  głębokim smutku

MĄŻ, SYNOWIE, SYN OW A, W NUCZEK, SIOSTRA, 
BRAT 1 RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencji. N

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w  dniu 27 lutego 1989 r. 
odszedł od nas

doc. dr hab. SZCZĘSŁAW  LA SK O W SK I
nasz wieloletni, nieodżałowanej pamięci i drogi naszemu sercu 

dyrektor, nauczyciel akademicki i wychowawca młodych pracow- 
ników nauki.

W  Zmarłym krakowskie środowisko politologiczne utraciło wy­
bitnego naukowca i kolegę.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy serdecznego współczucia.

Koleżanki i koledzy 
s Instytutu Nauk Społecznych i Ekonomicznych PK

25 lutego 1989 r. zmarł nagle

doc. dr SŁAW OM IR  CYBULA
wieloletni pracownik Zakładu Materiałoznawstwa naszego Labora.

torium.
Utraciliśmy pracownika naukowego o dużej wiedzy, człowieka 

prawego i serdecznego kolegę.
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy najgłębszego współczucia.

Dyrekcja Centralnego Laboratorium Przemysłu Obuwniczego 
oraz koleżanki i koledzy

W  dniu 25 lutego 1989 r. odszedł od nas na zawsze nieodżałowany 
Kolega i Przyjaciel

doc. dr SŁAW OM IR  CYBULA
członek — założyciel Polskiego Towarzystwa Towaroznawczego 

i wieloletni członek Zarządu Głównego, człowiek niezwykle szla­
chetny, prawy, koleżeński, zawsze życzliwy i pełen poświęcenia 

dla pracy społecznej na rzecz Towarzystwa.
Zmarły odznaczony był wieloma odznaczeniami państwowymi 

oraz Złotą Odznaką Honorową Polskiego Towarzystwa Towaro­

znawczego.
Pamięć o Nim pozostanie na zawsze w  naszych sercach.
Jego Żonie i Rodzinie składamy wyrazy najgłębszego współczucia.

Zarząd Główny 
Polskiego Towarzystwa Towaroznawczego

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w  dniu 23 lutego 1989 r.
zmarła

M ARIA  H Y M C ZA K
długoletni wzorowy pracownik Spółdzielni Pracy „Gospodarcza” 
odznaczona Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, 
Srebrnym Krzyżem Zasługi oraz Medalem 40-lecia Polski Ludowej.

Odszedł od nas prawy i szlachetny człowiek, cieszący się wyso­

kim autorytetem moralnym i zawodowym.

Zarząd, Rada Nadzorcza,
Organizacje Społeczno-Polityczne 

oraz Załoga
Spółdzielni Pracy „Gospodarcza” w  Krakowie

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w  dniu 24 lutego 1989 roku
zmarł

mgr STANISŁAW  JĘDRZEJEK
były długoletni Prezes naszej Spółdzielni. Odznaczony m. in. 
Srebrnym i Złotym Krzyżem Zasługi oraz odznaczeniami spółdziel­

czymi i resortowymi.

Żegnamy szlachetnego i bardzo oddanego tprawom Spółdzielni

Człowieka.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokiego współczucia.

Zarząd 1 Rada 
oraz Koleżanki i Koledzy 

Usługowo-Produkcyjnej Spółdzielni Praey „M ETALGA Z"

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w  dniu M  lutego 1989 r.
zmarł

mecenas mgr KAZIM IERZ PIĘKOS
długoletni, zfisłużony były Kierownik Zespołu Radców Prawnych 
AkademiiGórniczo-Hutniczej im. Stanisława Staszica w  Krakowie 

odznaczony między innymi: Złotą Odznaką „Za pracę społeczną 
dla m. Krakowa”, Złotym Krzyżem Zasługi, Krzyżem Kawalerskim 

Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie aię 4 marca 1989 r. •  godz. 14.80 na cmentarzu 

Rakowickim.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy współczucia.

Rektor i Senat, Praeowmiey 1 Studenci AG H

C z u w a j !

Z bólem *erca zawiadamiamy, że w  dniu 88 lutego 1989 roku, po
81 latach życia, odszedł na Wieczną Wartę

Phm JOZEF W IATR
instruktor byłego Hufca Kraków — Zwierzyniec, hufca Kraków — 
Śródmieście, były drużynowy „Szarej Siódemki”, Przyjaciel Hufca 

„Trop” odznaczony Krzyżem „Za Zasługi dla ZHP”.

Pogrzeb odbędzie się w  poniedziałek •  marca o godz. 10 na cmen­

tarzu Rakowickim w  Krakowie.

Komenda Hufca „Trop”, Instruktorzy, auchy 1 harcerze

Z głębokim talem zawiadamiamy, i* JM lutego 1989 r. zmarł
w  wieku 7Q lat nasz najukochańszy Mąi. Brat, Ojciec, Dziadziuś 

i Pradziadziuś

JAN  M OTYCZYŃSKI
emerytowany, długoletni pracownik M PK, odznaczony Krzyżem 
Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, Medalem 40-lecia Polski 
Ludowej, członek ZBoWiD - żołnierz A K  grupy „Żelbet”, odzna­

czony Krzyżem Grunwaldu i Medalem „Za Zwycięstwo i Wolność”.
Msza św. żałobna zostanie odprawiona w  poniedziałek 8 lutego

o godz. 8.30 w kaplicy Miłosierdzia Bożego przy ul. Kona.
Odprowadzenie Zmarłego na miejsce wiecznego spoczynku na­

stąpi z kaplicy na cmentarzu Rakowickim w  tym samym dniu
o godz. 14.

Pogrążeni w  głębokim smutku

ŻONA, CÓRKA, SYN 1 RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 25 lutego 1639 r.

zmarł

śp. JÓZEF W IATR
Kierownik Domu Wczasowego „Zosieńka” w  Żegiestowie. 

Odszedł z naszego grona prawy, azlachetny człowiek, życzliwy 
wszystkim, przyjaciel ludzkich serc, zasłużony długoletni pracow­
nik, najukochańszy wychowawca naszych dzieci.

Pozostanie na zawsze w  naszej pamięci.

Zaioga, Dyrekcja 
i Organizacje Społeczno-Polityczne 

Przedsiębiorstwa Międzynaiodowego „Miraculum” w Krakowie
*

Pogrzeb odbędzie się w  dniu 8 marca o godz. 10 na cmentarzu 
Rakowickim w  Krakowie.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w  dniu 24 lutego 1989 r. 
zmarł po krótkiej i ciężkiej chorobie

«• t P.

mgr STANISŁAW  JĘDRZEJEK
długoletni zasłużony pracownik i serdeczny Kolega.

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu w  Batowicach 6 marca o godz.
13.30.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy serdecznego współczucia.

Kierownictwo M ZG R W  PZW  w Krakowie 
koleżanki i koledzy

Z głębokim smutkiem zawiadamiamy, że dnia 23 lutego 1989 r.
zmarł

TADEUSZ M ICHALIK
długoletni, emerytowany, ceniony pracownik handlu, kombatant, 
zasłużony działacz spółdzielczości, odznaczony m. in. Medalem 40- 

lecia Polski Ludowej.
W  Zmarłym tracimy wzorowego pracownika i serdecznego kolegę. 

Żonie i rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokiego współczu­
cia.

Pogrzeb odbędzie się w  dniu 8 marca 1989 r. o godz. 9.15 na cmen­
tarzu Rakowickim.

Rada Nadzorcza, Zarząd 
Rejonowej Spółdzielni „Samopomc Chłopska”, 

.organizacje społeczno-polityczne, 
koleżanki i koledzy

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 23 lutego 1989 r. po 
po ciężkiej chorobie odszedł od nas na zawsze

». t p.

KAZIM IERZ OCIEPIŃSKI
długoletni pracownik Teatru Opery i Operetki, emerytowany 

nauczyciel Zespołu Szkół Energetycznych.

Pogrzeb odbędzie się w  poniedziałek 6 marca o godz. lt na cmen­
tarzu Rakowickim.

ŻONA, SIOSTRA, SIOSTRZEŃCY

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Z głębokim smutkiem zawiadamiamy, że w  dniu 25 lutego 1989 r. 
odszedł na wieczną wartę, nasz serdeczny Druh

Ł t P-

JÓZEF W IATR
podharcmistrz H R

żołnierz AK , instruktor VII KOH  „Szara Siódemka” w  latach 
1945r—65, drużynowy z lat 1962—355, wprowadził na drogę służby 

Bogu, Ojczyźnie i bliźnim wielu instruktorów harcerskich. 
Msza św. żałobna odprawiona zostanie w poniedziałek 6 marca

o godz. 10 w  kaplicy na cmentarzu Rakowickim, po czym nastąpi 
odprowadzenie Zmarłego ns miejsce wiecznego spoczynku.

INSTRUKTORZY, HARCERZE i W Y C H O W A N K O W IE  
„Szarej Siódemki”

Z głębokim bólem zawiadamiamy, że w dniu 24 lutego 1989 r. 
zmarł po ciężkiej chorobie, opatrzony św. sakramentami

Ł t f .

mgr STANISŁAW  JĘDRZEJEK
ukochany Mąż, Ojciec, Teść i Dziadziuś.

Msza *w. żałobna zostanie odprawiona w  kaplicy na cmentarzu 
w  Krakowie —  Batowicach w  poniedziałek 6 marca o godz. 13.30, 
po czym nastąpi odprowadzenie Zmarłego na miejsce wiecznego 
spoczynku.

Pogrążeni w  żałobie

ŻONA, SYNOW IE ■ RODZINAMI i RODZINA

Prosimy e nieskładanie kondoleheji.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 25 lutego 1989 r. 
odszedł na wieczną wartę

druh JÓZEF W IATR
phm, HR, żołnierz Armii Krajowej wielki przyjaciel młodzieży.

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w  poniedziałek 6 marca
o godz. 10 w  kaplicy na cmentarzu Rakowickim, po czym odpro­
wadzimy druha Józka na miejsce wiecznego spoczynku.

HARCERZE, INSTRUKTORZY i W Y C H O W A N K O W IE  
Hufca Kraków — Śródmieście

Z głębokim żalem i smutkiem zawiadamiamy, ie w  dniu 22 lutego 
1989 r. zmarła w  wieku 89 lat nasza kochana Matka, Babcia,

Prababcia

EW ELINA  M A Ń K O W SK A
z ANISFELDÓW

Wszystkim, którzy okazali życzliwość i pomoc w  czasie Jej 
ehoroby oraz wzięli udział w  pogrzebie — serdecznie dziękujemy.

SYN, SYNOW A, W N U K I i PRA W NU KI
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Owocna działalność Fundacji na rzecz 
Rozwoju Pilskiego Rolnictwa

W A R S Z A W A  (PAP). W  lutym 
ub. r. została powołana Funda­
cja na rzecz Rozwoju Polskiego 
Rolnictwa (FDPA), której celem 
jest stworzenie sprawnego me­
chanizmu przyspieszającego po­
stęp i modernizację naszej gospo­
darki żywnościowej. 4 bm. w  cen­
trum prasowym P A  Interpress w  

Warszawie z dziennikarzami kra­
jowymi i zagranicznymi spotkali 

się: przewodniczący Rady Zarzą­
dzającej Fundacją Norman Bor- 
laujt, współprzewodniczący Rady 
Szczepan Pieniążek, członkowie 
rady David Rockefeller i William 
Dłetel oraz prezes zarządu F D P A  

Leon Irish i dyrektor wykonaw­

czy fundacji Gregory Vaut, któ­

rzy przedstawili informację o 
drugim dorocznym posiedzeniu 
rady zarządzającej, a  takie o do­
tychczasowych efektach działal­

ności Fundacji.
Pierwszym, konkretnym przed­

sięwzięciem F D P A  jest program 
zwiększenia produkcji wieprzo­

winy w  gospodarstwach indywi­
dualnych. Za środki pożyczone 
przez zachodnioeuropejskie banki 
fundacja zakupiła ponad 2 tys. 
ton wysokobiałkowych pasz, któ­
re w  porozumieniu ze związkiem 
hodowców trzody chlewnej zo­
stały skierowane do gospodarstw 

specjalizujących się w  tej dzie­

dzinie produkcji rolnej. Zamie­
rzenie to Jest realizowane wspól­
nie s przedsiębiorstwami przemy­
słu mięsnego oraz handlu zagra­
nicznego. Zaciągnięte długoter­

minowe kredyty na zakup pasz 
są spłacane eksportem przetwo­
rów mięsnych. W  realizacji tego 
projektu biorą udział m. in. kra­
jowa spółka przemysłu mięsnego 

„Pek-Pol”, spółki eksportowo- 
importowe „Animex” i „Rolim- 

pex”. Przedsiębiorstwa te pod­

jęły się przerobu mięsa wypro­

dukowanego dzięki Importowi 

pasz ora* sprzedaży gotowych 

(Dokończenia na str. 3)

Wyciąga się po nas trucia mac­
ka „Ośmiornicy”. Od  16 bm. sie­
dem kolejnych wieczorów czwar­
tkowych spędzimy śledząc dalsze 

losy przystojnego komisarza Cat- 
taniego. B. komisarza, bo Catta- 
ni się zmienił. Śmierć córki, co 
prawda samobójcza, ale spowo­
dowana przeżyciami w  czasie 
porwania przez mafiosów, a po­
tem zabójcze strzały do żony, 
skruszyły odporność Cattaniego... 

W  głównej roli występuje Mi­
chel Placido.

O  CIELE S Y R E N T

W  Murcji (Andaluzja) przy­
szło na świat niemowlę, którego 
ciało miało kształt syreny —  o- 
bie nogi były zrośnięte na całej 
długości. Dziecko zmarło po 12 
godzinach od urodzenia. Niemow­
lę nie miało pęcherza moczowego 
ani jelita grubego. 23-letnia mat­
ka w  czasie trwania ciąży nie 
była poddawana jakimkolwiek 
badaniom - umożliwiającym 
stwierdzenie nieprawidłowości 

płodu.

R E K O R D Z IST A

Malezyjski król wężów Dastą- 
gir Husini zakończył i6-dniowy 
pobyt w  szklanej klatce, w- któ­
rej przebywał ze stoma jadowi­
tymi czarnymi kobrami. 63-letni 
Husini, który o kilka dni pobił 
poprzedni rekord przebywania w  
towarzystwie jadowitych węży, 
przerwał pobyt w  klace z przy­
czyn medycznych —  gwałtownie 
podniosło mu się ciśnienie. Aby 
zobaczyć wyczyn „króla” —  zbie­
gający się z początkiem Roku 
Węża według kalendarza chiń­
skiego —  muzeum odwiedziło 
ponad 800 tys. osób. Dastagir Hu- 

sin zapowiedział, że zamierza po­
nownie zamknąć się i wężami, 
tym razem na Tajwanie.

W IĘ C EJ  SEKSU!

Badania przeprowadzone przez 

amerykańskie czasopismo dla ko­
biet „Woman’s Day” wykazały, 
że 41 proc. przedstawicielek płci 
pięknej w  U S A  pragnie „Więcej 
seksu”. 87 proc. ankietowanych 

kobiet nie jest zachwyconych 
partnerami seksualnymi, eo uwi­
doczniło w  ocenie jch umiejętno­

ści poniżej 10' punktów. Tylko 38 
proc. pań —  jak wynika z.ankie­
ty —  jest zadowolonych ze sto­
sunków z mężczyznami. 33 proc. 
stwierdziło, że obawia się zara­

żenia wirusem AIDS.

C Z A R N E  IN TER ESY

Ambasada P R L  w  Kairze zo­
stała powiadomiona pisemnie 
przez Ministerstwo Spraw Za­
granicznych Egiptu o usiłowaniu 
przemytu przez obywateli pol­

skich sprzętu elektronicznego do 
tego kraju. Coraz więcej polskich 
turystów przywozi do Egiptu z 
przeznaczeniem handlowym alko­
hol, aparaty wideo oraz Inny 
sprzęt elektroniczny i elektrycz­
ny. Niezależnie od działalności 
tamtejszych służb celnych wobec 
obywateli polskich problematyką 
przemytu interesują się służby 
policyjne, w  tym również służba 
bezpieczeństwa. Obecnie istnieje 
realne zagrożenie zatrzymywania 
przez policję polskich pseudotu- 
rystów, jeśli nie ulegnie wyraź­
nemu ograniczeniu ich handlowa 

aktywność. Jednocześnie egipskie 

M S Z  sugeruje podjęcie akcji o- 
strzegawczo-wyjaśniającej przez 
organizatorów turystyki wyjazdo­
wej do Egiptu oraz akcji prewen 
cyjnych wobec podróżujących in 

dywidualnie. Zdaniem władz 
egipskich niektórzy polscy oby­
watele przyjeżdżają do tego kra­

ju zbyt często. Np. jeden z pol­

skich obywateli odwiedził pry­
watnie w  ub. roku Egipt co na} 

mniej... 11 razy.

Opracowanie:

K A Z IM IE R Z  F O R T U N A

W  Nowym Sączu pow staje  oddział 
Tow arzystw a „ P o lo n ia "

(Inf. wŁ) Przewodniczący R W  
PR Q N . w  Nowym  Sączu Jan Tu­
rek, prezes polskich pszczelarzy 

ks. dr Henryk Ostach z Kamian- 
nej 1 dyrektor Instytutu Sadow­
niczego w  Brzeznej, prof. dr A- 

dam Szczygieł stojący na czele 
grupy inicjatywnej zmierzającej 
do utworzenia w  mieście nad Du­
najcem i Kamienicą oddziału To­

warzystwa Łączności z Polonią 

Zagraniczną „Polonia”* zaprosili 

przedstawicieli nowosądeckich 

organizacji politycznych i społecz­

nych, grup zawodowych na spo­

tkanie z sekretarzem generalnym 

Towarzystwa Józefem Klasą. O d ­

było się ono w  minioną sobotę 

w  reprezentacyjnej sali nowo­

sądeckiego Ratusza. Gość szcze­

gółowo omówił politykę państwa 

wobec Polonii, zadania Towarzy­

stwa. Podkreślił, iż inicjatywy 

ustawodawcze stowarzyszenia, 

zmieniająca się atmosfera w  sto­

sunku do Polaków przebywają­

cych poza granicami kraju jest 

drogą ku normalności we wza­

jemnych kontaktach.

Z  bardzo interesującymi propo­
zycjami, które zostały potrakto­
wane, jako część pogramu two­

rzącego się nowosądeckiego od­
działu Towarzystwa, wystąpił ks. 

dr Henryk Ostach. W  Kamiannej 
rozpoczyna się realizacja Centrum 
Apiterapii. W  jego skład wchodzi 
sanatorium dla 250 pacjentów, a 
także instytut leków. W  progra­
mie jest również budowa „Do­
mu polskiego serca”, czyli domu 
„Jesieni życia”. Przedsięwzięcie 
powstaje m. in. z myślą o Polo­
nusach, którzy chcieliby się tu 
leczyć, a także sprowadzić się do 
„starego kraju”.

Nowosądecka grupa Inicjatyw­
na rozpoczęła przygotowania do 
zjazdu założycielskiego oddziału 
Towarzystwa „Polonia” w  No­
wym  Sączu. (saw)

Plany podróży 

papieskich

W A T Y K A N  (PAP). W  W a ­

tykanie poinformowano, że je- 
sienią tego roku papież Jan 
Paweł II odwiedzi Koree Po­
łudniowa oraz kilka innych 
państw azjatyckich. Papież 
weźmie udział w  44 Międzyna­

rodowym Kongresie Euchary­
stycznym, który odbędzie się w  
Seulu w  dniach 7— 9 paździer­
nika br. Przy tej okazji poza 

Koreą Południową zamierza 
odwiedzić także Tajwan, 
Hongkong. Makao. Indonezję 
i Mauritius. Nie dadzą się' je­
dnak zapewne jeszcze zreali­
zować plany złożenia wizvt w  
Chinach ł. Koreańskiej Repu­
blice Ludowo-Demokratycznej, 
choć z obu krajami prowa­
dzono rozmowy na ten temat.

Prymas Glemp dla „fl Tempo”
(Dokończenie ze tir. I) 

to, co się proponuje podczas roz­
mów „okrągłego stołu”, jest już 
materiałem o dużym znaczeniu.

Ważne jest —  dodał —  by pod­
czas najbliższych wyborów poczy­

nić pierwszy krok naprzód. Nie 

będzie to jeszcze pełnia demokra­

cji, ale w  naszej sytuacji koniecz­

ny jest stopniowy postęp.

Zgromadzenie z udziałem L. Wałęsy
(Dokończenie ze str. 1) ' 

skrajnych, szkodliwych haseł. Po­
wołał się przy tym na ulotkę, w  
której Kornel Morawiecki z tzw.

Solidarności walczącej” zarzuca 
mu zdradę oraz wyprzedaż idea­
łów „Solidarności”, Będzie ona 
taka —  stwierdził L. Wałęsa — 
jaką chcą ją mieć ludzie pracy 

zależy to od nich samych. 

Przestrzegając przed dopuszcze­
niem do władz związkowych lu-

Drożeją papierosy

W A R S Z A W A  (PAP). Jak poin­

formowano dziennikarza P A P  w  
Zrzeszeniu Przedsiębiorstw Prze­
mysłu Tytoniowego „Poltabak” w  

Warszawie, z dniem 6 bm. dro­
żeją średnio o 10 proc. krajowe 
wyroby tytoniowe. Dla przykładu 
cena paczki papierosów „Popu­
larnych” która dotychczas wyno­
siła 45 zł, wzrasta obecnie , do 
55 zł. O  pięć złotych podrożały 

.Klubowe”, o dziesięć złotych 

.Radomskie”. „Opale” a o pięt­
naście złotych m. in. .,Extra-Moc- 
ne” z filtrem papierowym a tak­
że „Mocne”. „Stołeczne”, „Opale 
Kingsize” , „Zefiry” z filtrem ace- 

tatowym Stosunkowo najwięcej.

grupy marek papierosów wy­

posażonych w  filtry acetatowe, 

nodrożały „Carmeny” i „Caro”, 

za które oaiacze będa obecnie 
płacić o 20 złotych więcej za pa­

czkę. Średnio o 13 proc. drożeją 

także papierosy importowane.

dzi nieodpowiedzialnych —  o- 
świadczył —  że nie można do­
puścić do tego, aby ekstremiści i 
demagodzy znowu mogli szko­
dzić.

Mimo apeli L. Wałęsy i ks. 

Henryka Jankowskiego o spokój 
i dyscyplinę, grupy młodych lu­
dzi próbowały późnie) zakłócić 
porządek w  centrum miasta. 
Wznoszono prowokacyjne okrzyki 
w  rodzaju „M O  —  gestapo”. 
„Precz z komuną”. „Judasze”, a 
służby porządkowe obrzucono 
monetami, a następnie kamienia­
mi.’ Dopiero- wtedy milicjanci 
przystąpili do rozpraszania de­
monstrujących, zakłócenia, które 

objęły kilka ulic it okolice dwor­
ca głównego, trwały blisko go­
dzinę.

Zapytany, czy w  ten sposób zo­
stanie uznany pluralizm, prymas 
odparł: pluralizm jest pojęciem, 
które trzeba jeszcze określić. W  
Polsce mówi się często o .plura­
lizmie , a w  rzeczywistości cho­

dzi o sytuację dualizmu. Jestem 
przekonany, że w  kraju istnie­
ją rzeczywiście tendencje plura­
listyczne, siły, które nie utoż- 

sarnia ją się ani z rządem, ani z  
opozycją. Jest tutaj przestrzeń 
dla myśli politycznej, która była-, 
by wyrazem laikatu katolickiego.

Na pytanie o perspektywy na­
wiązania stosunków dyplomatycz­

nych między Polską »a Watyka­
nem, Józef Glemp odpowiedział, 
że płaszczyzna do stosunków na 

szczeblu dyplomatycznym będzie 

gotowa po uchwaleniu projektu 

ustawy o stosunkach państwo —  

Kościół.

Dziennkiarz „II Tempo" Gian 
Franco Svidercoschi, zapytał tak­
że o ubiegłoroczną wizytę pryma­
sa w  Związku Radzieckim. Kar­

dynał Glemp oświadczył, że w y­

niósł z niej bardzo pozytywne 

Wrażenia. Trwająca tam odnowa 

—  dodał —  jest poważnym przed- 

sięwzięcieiń, przeprowadzanym 

przez odpowiedzialne osoby, 

zmierzającym do dogłębnej zmia­

ny warunków życia.

Koniec strajków i akcji protestacyjnych
(Dokończenie ze str. i) 

kozienickiego PK S , podlicza stra­
ty związane z trudnościami do­
wozu w  minionych dniach swo­
ich pracowników i grozi docho­

dzeniem odszkodowań z tego ty­

tułu na drodze sądowej.
Ruszył transport Przedsiębior­

stwa Gospodarki Komunalnej i 
Mieszkaniowej w  Kutnie. Po 5 

dniach przerwy w  pracy uzgod­
niono warunki porozumienia, a 
załoga zobowiązała się do odro­
bienia zaległości bez dodatkowej 
zapłaty. Powołany zostanie spe­

cjalny zespół, który oceni możli­

wości wykorzystania istniejących 
w  zakładzie rezerw.

Trwa natomiast strajk okupa­
cyjny w  Przedsiębiorstwie Trans­
portu I Spedycji Cementu Luzem 
w  Szczecinie.

Akcję protestacyjną kontynuu­
je też załoga szczecińskiej Loko- 

motywownł P K P  Wzgórze Het­

mańskie, gdzie prowadzone są 

rozmowy dotyczące zmniejszenia
—  nadmiernych w  ocenie załogi
—  dysproporcji płacowych.

Z
 rozpoczynającymi się dziś w  
Wiedniu rozmowami świat 
wiąże ogromne nadzieje i o- 

czekiwania.' Ocieplenie sytuacji 
międzynarodowej, radziecko-ame- 
rykański układ -INF. pokojowe 
propozycje Moskwy stworzyły 
także niezbędne podstawy dla 
pomyślnego przebiegu spotkań 
dotyczących rozbroienia.

Ogromny wpływ na atmosferę 
rozmów wywieraią zachodzące w  
ZSRR  procesy demokratyzacji, 
jawności, polityka zmierzająca 
do realizacji reform. Co sie tyczy 
samych rozmów wiedeńskich to 
już sam fakt ich zorganizowania, 
w  sposób oczywisty potwierdza 
dążenie 35 państw do osiągnięcia 
iakośćiowo nowych kroków na 
drodze rozbrojenia i odprężenia 
w  stosunkach międzynarodowych.

Rokowania wiedeńskie W  spra­

wie bezpieczeństwa 'europejskie­
go. oowinny door wadzić do sy­
tuacji. w  której indzie na naszym 
kontynencie żyć będą bez stra­

chu przed nagłym atakiem. W a ­
gę rokowań 23 państw Układu 

Warszawskiego i N A T O  w  spra­
wie konwencjonalnych sU zbroj­
nych w  Europie oraz konferencji 

35 państw w  sprawie środków

Wiedeń: Nadzieje 
i oczekiwania

budowy zaufania 1 bezpieczeństwa 
na naszym kontynencie podkreśli 

właśnie rozpoczynające się dziś 
3-dniowe „wiedeńskie spotkanie 

ministrów spraw zagranicznych 
1989”.
, W  wypowiedzi dla P A P  mini­

ster Olechowski powiedział wczo­
raj m. in.: ..Jesteśmy zaintereso­
wani szybkim osiągnięciem po­

rozumień, które znacznie obniża­
łyby poziom zbrojeń konwencjo­
nalnych, przyczyniałyby się do 
zmniejszenia groźby nagłej napa­
ści, wzmacniałyby wzajemne za­
ufanie. Obejmując swoim zasię­
giem całą Europę, proces reduk­

cji powinien nabrać wyrazistego 
wymiaru zwłaszcza w  odniesieniu 
do Europy środkowej. Polska jest 
gotowa poddać swoje siły takim 
uzgodnionym wzajemnym reduk­
cjom jui od samego początku", 

W  stolicy Austrii zauważono 

także rozformowania w  przede­
dniu wiedeńskiego spotkania 
trzech pułków Wojska Polskiego 
w  ramach dwuletniego programu 
redukcji i restrukturyzacji pol­
skich sił zbrojnych w  kierunku 

czysto .obronnym. Posunięcia ta- 

fck —  podejmowane także przez 
C S R S . N R D , Bułgarię i W ęgry 
—  traktuje się tam jako czyn 
nik. który powinien ułatwić dy 
namiczny start rozmów wiedeń 
skich. (FORT)

Ciepło

Polska jest w  W .  wyZ^ „  
Krakowskie Biur# Prognoz IM G W  

przewiduje, i .  dziś 
rżenie umiarkowane i <lu±e, b W  
Kami mgła. Temperatura m ato^ 

malna w  dzień od 6 do 10 st., w  
nJcy od -3 do +3 st. W  Tatrach 

odpowiednio od —2 do —5 st. Wiatr

słaby, zmienny. __
Prognoza orientacyjna na następ­

ną dobę: nadal ciepło.
Ciśnienie atmosferyczne w  Kra­

kowie na wysokości lotniska w  Ba­

licach z 8 bm. goda. U : 747̂  

tj. 936,4 hPa, niewielkie wahlaj?
Wprawdzie kalendarzowa 

rozpocznie się dopiero za 2 tygodni, 
20 marca, ale wczoraj pogod* w  

już wiosenna, a w  ogródkach » 
Prokocimiu zakwitły krokuty, o 
godzinie 18-ieJ najwyższą temp,, 

raturę 11 stopni zanotowano «, 
w  Opolu, Wrocławiu, Zielonej 

rze, 10 stopni w  Nowym Sączu, j 
w  Krakowie i Tarnowie, 4 w z*, 

kopanem, 1 —2 na Kasprowym 
Wierchu. •

Słońee wzeszło dziś. w Krakowi, 
o godzinie 8.13, a zajdzie o 17 m 
Dzień jest już dłuższy o 3 godzty 

13 minut i ma U  godzin 17 minut,

(k)

sobota i triedzMa
m (F) M- F  R A K O W S K I  P R Z Y J Ą Ł  P R Z E D S T A W IC IE L I ŻYCIA 

G O S P O D A R C Z E G O  RFN . Premier Rakowski przyjął czołowych 
przedstawicieli życia gospodarczego R FN , m. in. kierownictw kon­
cernów A E G  Telefunken, Mercedes-Benz, Siemens A G , Związku 
Przemysłu Niemieckiego oraz Związku Przemysłu Chemicznego. 0- 
mówiono nowe perspektywy współpracy inwestycyjnej i handlowe] 

związane z liberalizacją ustawodawstwa gospodarczego i otwarciem 

się Polski na współpracę z zagranicą.

■I S T R A JK . Pracownicy techniczni Amerykańskich Linii Lotni­
czych Easter Airlines rozpoczęli strajk domagając się podwyżki plac

i zmiany zarządu firmy. N a  zdjęciu: pikieta na lotnisku w  Miami na 
Florydzie.

H  IN IC J A T Y W A  M A T K I  T E R E S Y . Matka Teresa z Kalkuty wy­
raziła zamiar wystąpienia wobec premier Pakistanu pani Benazir 

Bhutto z apelem o interwencje na rzecz uwolnienia radzieckich żoł­
nierzy pozostających w  rękach afgańskich grup rebelianckich. Wg in­
formacji z różnych źródeł, radzieccy żołnierze, których liczbę ocenia 

się na około 300, przetrzymywani są na terytorium Pakistanu.

fil W Z R O Ś N IE  L IC ZE B N O Ś Ć  P E R S O N E L U  A M B A S A D  ZSRR 

I  U SA . Związek Radziecki i U S A  osiągnęły porozumienie ó wzajem­
nym zwiększeniu liczebności personelu ambasad U S A  w  Moskwie 
i Z S R R  w  Waszyngtonie. Do 1 sierpnia br. liczba personelu tych am­
basad wzrośnie do 256 osób, a konsulatów —  do 30 osób. Poprzed* I 
nio liczby te wynosiły odpowiednio 226 i 26 osób.

H  S P R A W A  O C H R O N Y  O K O Ł O Z IE M S K IE J  W A R S T W Y  OZO­

N O W E J . W  Londynie rozpoczęła się międzynarodowa konferencja, któ- j 
rej celem jest rozważenie możliwości skutecznej ochrony okołoziem* ' 
skiej warstwy ozonowej.

B  E K S P L O Z J A  W  A U T O K A R Z E . 10 osób zostało zabitych a 3! 
rannych w  wyniku eksplozji, Jaką nastąpił* w  autokarze w  Pekinie. [

T O K A R Z A  oraz pracownika - 
mie warsztat, ul. Mała Góra

■ przyj- 
55. 
£-12431

S P R Z E D A M  F  126 p; 1988. 
66-41-68.

— Tel 
8-11607

TV C  „Tec” , gwarancja — sprzedam. 
Tel. 37-18-42._______ g-12001

P O L O N E Z A  1984 — sprzedam. Te?..
6-96-15. *-9t

126 P« 1978 — sprzedam. Tel 21-18-96.
K-101S0

K IE R O W C A  monter gospodarczy, po­
siadający samochód osobowy *f przy 
czepa bagażowa — oczekuje propo 
zycjl. Tel. grzecznościowy 47-34-62 - 
P° **»______________ _ 8-10110

1 Snrzedam. — 
R-9985

D Z IA Ł K Ę  ogrodniczą 
Tel. 48-16-00.

D ° m  komfortowy w  dobrym stanie

r rtv
SP55SŁ autoraatyczn8- -
_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ ________________ g-994*

ł** ,f,a^ ycznle now*  -  sprzedam 
37-53-69.________________  £-993?

? f £ Z?!D A M  125 P combi, 1983. — Tel
78-30-14. £-10014

niemieckiego, sukę - 
p ° tresurze — sprzedam. Tel 44-42-40 

_________ __________ __________________ <-980<1

5 1 2 2 ^  działkę budowlana w  Wie 
Uczce. Tel. 78-32-69.

- K-978D

l** P — sprzedam. Tel. ia-ss-34.

C-9916

budowlaną uzbrojona w  
Krakowie — kuple. Tel. 43-56-47.

________  £—9928

^ RZM?rAaM  *  V e ar*tr U °  V *  ~
Kraków. Wiślna |  y 9494 -Prasa’*

, » ; f . MO cml. 1980. -  Tel. 33-85-18, 

-- ------g-9108

-------- -------  g-8987

s h  srsfca: vs“““- - 
--------
P O S IA D A M  ciągnik z Ł
klonem” — oclekin2 „ rem * ••«*- 
Oferty 9736 Prtsa" ~
na ł. ” asa Kraków, wiśl-

Marasa Krfaków, Wiślna 2.

TV C  „Elektron** c  san n
wacz plecakowy weetewM  ° pry,kl
dam. Tel. 47-58-30, £ ? iJ. ~  S° rze

---- ---- — _______________ g-10117

kuchnia (doSfata* 51 00k61 *

rei. 37-85-79. w ^ CZorem? ~

*-10179

W IN D S U R F 1 N O  — kuple Tel. 11-41-W 
— wieczorem. k-10171

K U P IĘ  taoiler elektryczny — nowy 
lub używany. —  Tel. 47-06-63. 
____________ ____ ____________  (-10161

S P R Z E D A M  styropian. Tel. 47-M-8J.
_________________K-MP

„J O W IS Z ", fUzy — sprzedam. Tel. 
12-16-56. g-i01M

P O S Z U K U J Ę  wykonawcy przed­
sionka kempingowego z własnym 
materiałem. — Oferty 10161 „Prasa" 
Kraków, Wiślna 2.

T V c  radziecki, nowy — sprzedam. — 
Tel. 47-34-97. g-lOOM

S T A R Y  samochód przed- lub powo- 
lenny — kuple, Tel. 43-08-89.

(-10093

s p r z e d a m  bransoletkę złota męska 
Tel. grzecznościowy 44-67-26. (-10W

MIESZKANIE komfortowe, 48 nt - 
sprzedam. Tel. 11-78-13. *-lM!

FIRMIE budowlane] — zlecę wyHo- 
nanle adaptacji strychu. Tel. 22-83-58.

friooa

P IA T A  U N O  5S-S, 1983, zielone*o, l 
pierwsze] ręki, garażowanego, stan 
bardzo dobry — sprzedam. — Oferty 
10034 „Prasa”  Kraków, Wiślna i.

J E L C Z A  316 — sprzedam. Krzy«!toI 
Ulaneckl, Kraków. Borek FalecW. 
Huculska 24, po 15.

g-1008

T U N E L E  foliowe z ogrzewaniem —
sprzedam. Tel 66-74-51. ' K-iWj

M Ł O D Ą , niepełnosprawna osobę. P0" 
siadającą telefon w  domu oraz Pra" 
cownlków na umowę o dzieło — **' 
trudnię, Tel. 33-44-53.

g-10144/ 13W

M A S Z Y N Y  do szycia — Predoni* 
Łucznik z metalowa głową — 
kowe lub walizkowe — kuple. Kr“' 
ków, tel. 22-20-11. wewn. 288 )yfJł

„J O W IS Z ”  -  sprzedam. Tel.

H A L Ę  o powierzchni 400 mi, *  jj! 
pow. mieszkalne] lub biurowej, 
magazyny, w  Krakowie - w',n8I2,! 
firmie zagraniczne]. Oferty 8488 ..r" 
sa” Kraków. Wiślna 2.

P IE K A R Z A  przyjmie piekarnia. Kr* 
ków. Borek Fałecki, Dekarzy t- ^

S P R Z E D A M  szklarnie 1500 z 
szkaniem oraz parcele — w*asiJLirt, 
wód elektryczny trafo, — ®*yśl®n jj 
tel. 212-98, (18—22).__________ * 3 -

O V E R L O C K  trzynitkowy —
Tęl, 55-61-69.

?«^®Ł K a  *  o. o. wynajmie 
120 ma — na pracownie projefc 
Kraków, tel. 21-21-50, 21-20-83. . ^

— — _  __

P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  Zagrani^^. 
" M M O ”  zatrudni stolarzy i p2n|»l- 
ników stolarzy w  zakładzl® „ 
nym  w  Staniątkach k /Nlepo^J,;* 
-nformacje: w  Zakładzie lub 39, 
tel. 255 oraz Kraków, tel.




